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Dziennik polityczny. społeczny i literacki. 


w omi m nh 


Interesowani do redakcji 


Adres telegraficzny 


Redakcja i lataja “Nowego Karjera Łódz 
kłego* mieści się w lokalu przy ul. Zachodniej 37. 
zgłaszać się mogą od| 
li do 12 w południe i od 6 do 7 wiecz. 
Administracja otwarta od 8 rano do 7 wieczór, 


Poniedzialek, dnia 15 maja 1912 roku. 


| Zmiana adresu 20 kon. 


Prenumerata w Łodzi wynosi rocznie rb. 6, pót- 
rocznie rb. 3, miesięcznie kop. 50. 

Za odnoszenie do domu lab przesyskę poczto= 
| wą dolicza sig 20 kop. missiącznie. 
| Za przesyłkę zagranicą dolicza się 60 k. miesięcznie, 


TELEFONU Nr. 253. 


usua syłoszea: 
lub jego miejsce, nadesłane 50 kop., nekrologi i re? 
klamy 15 kop., ogłoszenia zwyczajna 10 kop. Drobne 
ogłoszenia t*/, kop. za wyraz. 


Ogłoszenia zamiejscowe: | str.50 kap, reklamy pa 
20 k., zwycz. po 12 k. za wiersz petitowy'ub jego miejsco. 


|-sza strona 50 kop. za wiersz: 


Rękopisów nadesłanych redakcja nie zwraca, za artykuły nieoznaczone z góry ceną, ironorarjów administracja wyptacać mia będzie. 


Z 


Ageniury. w Łodzi Biuro ogłoszeń „Promień“, Piotrkowska 81; w Pabjanicach A. Wadzyński, Zamkowa nr. 23; w Zgierzu: Al. Bielas, Poczek. Tram. Nowy Rynek 


WYŁĄCZNE PRAWO przyjmowania ogłoszeń w Rosji, za granicą i w Król. Polskiem, oprócz Łodzi i okolicy. oddane jest Domowi Hand, L. i E Matzi i S=ka. 


Otwarcie sezonuw OGRODZIE 


Variete „Colosseum” 


) 


TEJ TATE ZET EE E 
Debiuty europejskich gwiazd, Wszechświatowe atrakoje 
Wielki bezkonkurencyjny program. Ceny potraw i napojów w ogrodzie! 


znacznie zniżone, 
Wejście Cegielniana 16. 


znacznie Zniżone. 
Wejście Cegielniana 16 


W razie wieczornego chłodu przedstawienie odbędzie się w sali słmowej. 


NAJSKUTECZNIEJSZY SRODEK 


usuwa 


pryszcze, opaleniznę, 
czerwoność twarzy 
i wszelkie plamy 


Pasta do. Aaa 
wynalazku Bpiekarza 
Jana Niwińskiego, 
dia mniknięcia naśladownictwa, każda pudełka 
zaspatrzene jesi w piomba, ma której znaj- 
daje sią o 284 i nazwiska wynalazcy 
jan Niwiński, 


Sprzedaż w aptekach, składach aptecznych 
i perfumer jach. 


piegi, 
WĄUrY; 


Od Administracji, 


P A A zwracamy uwagę 
Szan, Interesantów, iż przez całe 
late Administracja pisma naszego 
czynną będzie tylko do godziny 7-ej 
wieczór. 


Czas odnowić 
prenumeratę. 


Dzisiejszy numer składa się 
z B-miu kelumn, 


Kalendarzyk. 


Peniedziałek, d. 13 maja 1912 r. 
Dziś: Serwacego B. M. 
Jutro: Bonifacego B. 


Ptasznik z Tyrolu. 


Lat dwadzieścia miał mój dziad, 
"Był on wiedy chłopiec chwat, 
Siedział z Rózią pośród skał 

i Szustowa koniak miał, 
Raczyć się koniakiem tym 

Tak przyjemnie było im, 

ġe odtąd ten świetny piya = 
;Bije-dziadek, ojciec, sym ` 


O przyszłe zabytki 


w Łodzi. 


„Znać cudze nie zaszkodzi, 
swoje obowiązuje". 

"Tak chcą. niepoprawni 
na przekór którym 
wprost przeciwnie, 

Nam wszystko nieomal imponuje, 
co ma na sobie stempel zagraniczny, od 
tandetnej galanterji a kończąc na lichym 
badzie. 

l dzłwne zaprawdę, że naśladując 
tak często innych, iż nas aż „pawiem 
narodów” przezwano; że admirując z 
takiem przejęciem obcych bogów — nie 
staramy się w peregrynaciach swoich na 
obu półkulach świata; o wzbudzenie ta- 
kiegoź zachwytu w stosunku do nas, 

do naszych pamiątek, narodowych, do 
naszych zabytków przeszłości, któ- 
re mają w dziejach 
kartę! 

Czy to ma znaczyć, że stoimy po- 
nsd takie zdawkowe reklamy? 

Nie sądzę, byłoby to bowiem nie- 
szczere samochwalstwo. 

Wiadomo, że troską każdego kultu- 
ralnego społeczeństwa jest przekazanie 
potomności swoich dobrych tradycji, 
swoich zabytków piękną we wszelkich 
postaciach, swojej sztuki, etnografji i wo- 
góle tego wszystkiego, co w danej epo- 
ce stanowiło jego chlubę i dumę. 

Owocem tych szłachetnych zabie- 
gów są spotykane w różnych ogniskach 
cywilizacji: pomniki, muzea, galerje ob- 
razów itp. trofea, przekazujące z poko- 
lenia w pokolenie blask i wielkość swe» 
go narodu; potęgę swoich genjnszów, 
zakłętych w bronzy i marmury. 

Po zatem istnieją różne organizacje 
ku upiększaniu miast, ku pizechowaniu 
wybitniejszych zabytków architektury — 
słowem na każdym kroku widoczne są 
ślady uirzymania kontaktu z odległą 
niekiedy przeszłością, jako wiarogod- 
nym Świadkiem zapoczątkowania tryum- 
fów cywilizacji, u stóp której, składają 
wawrzyny, składają „swoich myśli przę- 
dzę, swoich uczuć kwiaty” — po dziś 
dzień wszędzie, gdziekolwiek kultura cie- 

szy się prawęm obywatelstwa. 


znać 


marzyciele, 
dzieje sig u nas 


swoją  chiubną * 


A ileż to krajów współzawodniczy 
na tem polu, byleby tylko nie dać się 
zdystansowaćł Zadnych nie szczędzą 
ofiar, by owoce swoich zdobyczy jak- 
najdostojniej wpamiętnić I zato najwyższe 
uznanie im Się naieży. 

Ale na większe uznanie, z uwagi 
na ciężkie warunki, w jakich żyjemy, 
zasłużyli sobie twórc y warszawsk, Tow, 
opieki nad zabytkami przeszłości, któ- 
rzy przywiązani szczerze do swej uko- 
chanej Warszawy, ocalili niejedną drogą 
dla oka i duszy pamiątkę, skazaną już 
na zagładę. 

Czy | kiedy powstaną takie obywa- 
telisko-społeczne organi£acje w Łodzi, 
która ma także zakrój na wielkie mia- 
sto, trudno przesądzać wobec stałego 
jej ciążenia w odmiennym kierunku. Bo 
gdy gdzieindziej wznoszą ołtarze nice 
śmiertelnemu pięknu, w Łodzi doznaje 
bezwględnej czci wszechwładna fortuna, 
obok której Lledną wszelkie inne ideały. 

Zreszią Łódź, jako miasto stosun- 
kowo młode, ani zabytków, ani osobli- 
wej historji za sobą niema, ale jedao 
i drugie kiedyś mieć może. 

Stworzą je przyszłe pokolenia, 

Lecz nie dajmy im powodu do po- 
mawiania nas kiedyś, po najdłuższych 
latach, żeśmy żyłi bez jutra, bez poczu- 
cia jakichś wyższych aspiracji. 

Więc możeby z tej racji dobrze by- 
ło zmiemić tylko rolę: miast Tow. opie- 
ki nad zabytkami przeszłości, powołać 
do życia taki organ, któryby zaopieko- 
wał się przyszłością Łodzi, wielce pono 
obiecującą. Chodzi przedewszysikiem o 
to, ażeby obecną chaotyczność i bez- 
planowość w gorączkowym rozwoju 
miasta, ująć w jakieś karby, któreby 
powstrzymały ten koszarowy rozpęd, 
nie mający nic wspólnego z poczuciem 
piękna i estetyki, Kilkunastu budowli sty- 
lowych, wyróżniających się bardzo ko- 
rzystnie w paru dzielnicach, w rachubę 
brać nie można, gdy idzie o estetyczną 
całość na dałszą metę. 


Podobnie więc jak gdzieindzłiej od- 
nośne Tow. zabiegają © przechowanie 
wybitniejszych zabytków sztuki i archi- 
tektury, tak w Łodzi należałoby takie 


lub inna zabytki stworzyć. 
Mogą to nawet być budowie, pry: 
' watie Jub publiczne, bo 0 pomnikach, 


galerjach, wielkich muzeach l t p. gR 
żemy tylko na razie marzyć. 

Mogą być kompleksy pałaców 
stronnych; estetyczne wille o 
harmonijnych linjach; mogą być 
— ogrody; wielkie parki ludowe o 
wach zasłużonych dla kraju 
i Ł d. Rzecz naturalna, że szablon 
może być godny przyszłego „zabytku*: 
chlubnie nas potomności zarekomeado- 
wać! 


Nie można nikogo krępować w je. 


go prywatnej działalności, ale 
wielu przekonać i nakłonić do korzyste 
nej zmiany swoich zapatrywań, podab« 
nie jak to czyni Tow. opieki nad zabyt- 
kami w Warszawie, gdzie obywatele sta- 
romiejscy chętnie poddają się autoryte« 
towi tej sympatycznej instytucji, ci 

cej się zasłużonem poparciem dobrze 
myślącego ogółu i działającej bardze? 
skutecznie w podjętym kierunku, = È 


W kraju naszym nie brak pamiątek hł< 
storycznych. Spotykać je nawet można pe: 
wsiach I miasteczkach, otoczonych nime, 


bem szczerego pietyzmu i pięknem? 
legendami, (| nie brak im wiernych 
przyjaciół, 


jedni przywiązują się do starożyte, 
nych świątyń; inni odgrzebują rzewne 
wspomnienia w typowych  dworkach 
sziecheckich, rozpadających się w gruzy: 
pod ciosami wandali, a są jeszcze dziej 
wacy, których kult dla przeszłości trzy= 
ma na uwięzi w miejscowościach, pae. 
miętnych z różnych momentów 
wych. 

Konia z rzędem temu, kto nam 
wskaże choćby kilku takich „manjaków* 
w półmiljonowej Łodzi! AŻ 

Na podobne  ekstrawagancje nie) 
może być miejsca tam, gdzie cały urok: 
poezji ogranicza się, z małymi wyjątkami 
na, gorączkowej pogoni za dobrami: 
doczesnemii, która też kładzie wybitne, 
piętno ną całokształcie tego przemysło*; 
wego olbrzyma. 

Być może, iż jest to skutek wyjąte 
kowych warunków, za sprawą  którycię 
miasta nasze uważanę jest przez 3 
za miejsce popasu a taki chwilowy po% 
stój duchowemu rozwojowi zbytnio, ni 
sprzyja. 

I stać się zaprawdę może, że te 
miasto więlkiej . przyszłości. . nie.. będzie 
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miało przyszłości w lepszem znaczeniu 
tego słowa, 

Lecz co powie sąd potomności, gdy 
giernie nasze staną pized jego groźnym 
trybunałem?  „Zaczynajciel czas dokoń- 
<zy* — powiedział Michał Anioł, ów 
geniusz siły i polęgi, ten tytan słowa i 
ynu. 


N. Koł=tski. 


- 
Deem 


Wniosek pastępowedu. 


Artykuł 9 ordynacji z dnia 9 czerw- 
ca 1907 roku opiewa, że w wyborach 
do Dumy państwowej nie uczestniczą: 
1) kobiety, 2) młodzieńcy, nie mający 
25 la! wieku, 3) kształcący się w szko- 
łach, 4) wojskowi lądowi i morscy znaj» 
dujący się w służbie czynne, 5) koczow= 
nicy i 6) poddani zagraniczni, 

Następny artykuł 10 wymienia nad- 
to, kto z posiadających w zasadzie pra- 
wo wyborcze, traci je na zawsze lub na 
czas jakiś. skutkiem wyroku sądowego 
łub innych okoliczności. 

Ow artykuł 10, jest powtórzeniem 
artykułu 7 pierwszej ordynacji wybor- 
czej z roku 1906 z jednym tylko, słusz= 
nym zresztą, dodatkiem © bezwłasno- 
wolnych, Ale juź od samego początku 
wywoływał on skargi | zatargi, a na 
stępnie dał pole do wyjaśnień se= 
natu. 

Z mocy właśnie tego artykułu 10, 
skazani za odezwę wyborską na hono- 
rowe więzienie: bez pozbawienia praw 
staau — stracili jednak prawo wybor- 
cze do Dumy (wyjaśnienie senatu z r. 
1906 nr. 462). 

Niekióre zgromadzęnia szlacheckie 
'w Rosji wyłączyły ze swego dostojnego 
grona liberalnych działaczy politycznych 
ici tem samem postradali prawo wy= 
borcze. 


Tacy sami działacze polityczni, na- 
leżący na swoje szczęście do innych 
stanów, bywają często pociągani do od 
powiedzialności sądowej, jako adwokaci, 
redaktorowie i t. p., pozostają pod 
śledztwem miesiące i lata — i przez ten 
<zas są pozbawieni praw wyborczych 
(wyjaśnienie senatu z roku 1906 nr. 167), 
dopóki nie zapadnie wyrok, często unie- 
winniający. 


Ale jeżeli proksrator przeciwko u- 
miewinnieniu założy protest, uniewinnio - 
ny nie odzyskuje praw wyborczych, do- 
póki senat wyroku nie zaiwierdzi (wyw 
jaśnienie senatu z r. 1907 nr. 811). 

Kto zmienił wyznanie religijne z 
poziomych pobudek, dla zysku lub kar- 
jery, a chociażby z miłości — praw wy- 
borczych nie traci; jeśli jednak duchowr 
ny prawosławny lub inny zmieni wyzna» 
nie z przekonania, albo zgodnie ze swo- 
jem sumieniem, zdejmie szatę kapłańską 
—traci wnel prawa polilycrne, 


Z uwagi na to wszystko, 
stronnictwa postępowego w Dumie: 
br, Uwarow, Jefremow i inni, złażyli 
Dumie do uchwalenia wniosek następue 
şcy: 
ao „Większość Dumy państwowej w 
ciągu 5 lat jej istnienia dowodnie się 
przekonała, iż teraźniejsze brzmienie art. 
10 ustawy o wyborach do Dumy jest 
całkiem nieodpowiednie, 

Skutkiem tego, w szeregu nowych 
praw (np. o samorządzie wiejskim i o 
nauczaniu początkowem), Duma wyraź- 
nie połtępiła zasady, służące za podsta” 
wę dla niektórych punktów rzeczonego 
artykulu i wprowadziła do nowych praw 
inne, odmienne brzmienie, 


Wobec wielokrotnie wyrażonego 
przez Dumę zdania w tej mierze, mamy 
zaszczyt zalecić Dumie uchwalenie pom 
piższego projektu prawa: 

Artykułowi 10 ustawy o wyborach 
do Dumy nadać następujące brzmienie: 

„10, Oprócz osób, wskazanych w 
artykule poprzednin, nie uczestniczą 
również w wyborach”: 


{ 


posłowie 


1. Skezani sądownie na karę, po 
łączoną z pozbawieniem lub ogranicze- 
niem praw stanu.. albo na wydalenie ze 
służby, ludzież skazani sądownie za 
kradzież, oszustwo, przywłaszczenie po= 
wierzonego sobie mienia, za ukrywanie 
zrabowanepo mienia, za . świadomą 
Bprzedąż iub wzięcie w zaslaw rzeczy, 
pochodzących z kradzieży lub oszustwa, 
Diaż ża lichhiwę — chociażby po zápas 
dłym wyroku skazujący byli uwolnieni 
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NOWY KURJER ŁÓDZKI — 13 mala 1012 roku, 


od kary skutkiem przedawnienia, pojed- 
nania lub na mocy Najmiłościwszego 
maniiestu. 

2. Złożeni z urzędu na mocy wy» 
roku sądowego — w ciągu lat 3 od 
złożenia, chociażby byli uwolnieni od 
tej kary skutkiem przedawnienia lub na 
mocy Naimiłościwszego manifestu. 

3. Oddani pod sąd ogólnych in- 
stytucjj sądowych pod zarzutem popeł- 
nienia czynów występnych, wymienio= 
mych w punkcie 1 ariykułu niniejszego. 

4. Uznani za upadłych przed usta- 
leniem rodzaju upadłości, 

b.  Bezwłasnowolni. 

6. Upadli, co do których postępo- 
wanie już ukończono, wyjąwszy takich, 
których upadłość uznano za wypad- 
KOW. 

7. Skazani za uchylenie się od po- 
winności wojskowej, 

Z powyższego wynika, że wniosko= 
dawcy pragną, aby z obowiązującego 
obecnie artykułu 10 ordynacji wyborczej 
usunąć ustępy, na mocy których są 
pozbawieni praw wyborczych do Dumy; 


a) - skazani sądownie za przestęp= 
stwa, grożące pozbawieniem lub ograni= 
czeniem praw stanu, chociażby wymie- 
rzoną na nich kara nie pozbawiała i nie 
ograniczała praw stanu; 

b) znajdujący się pod śledztwem, 
jako obwinieni o popełnienie prze- 
siępstw, w punkcie 1 art, 10 wymienio- 
nych, lub pociągających za sobą złoże- 
nie z urzędu; 

c) pozbawieni stanu duchownego 
lub godności, albo wykluczeni z gmin i 
zgromadzeń szlacheckich na mocy 
uchwał stanu, do którego należą. 


Wniosek powyższy ma widoki po- 
wodzenia w Dumię, jeżeli nie w całości, 
to w części, Ale czy rada państwa 
zechce go uchwalić przed jesienią — 
rzecz mocno wątpliwa. 

Z projektem wystąpili postępowcy 
nie zaś demokraci konstytucyjni praw= 
dopodobnie dlatego, że ma on na wi= 
doku głównie pozbawionych prawa wy- 
bôrczego kadetów oraz, że każdy choć- 
by najdoskonalszy, wuiosęk kadetów a 
priori na niechęć centrum jest wysta= 
wiony. 


Å 


Sprawa chełmiska 


w Radzie państwa. 


W sobotę na posiedzeniu Rady 
państwa wniesiono opatrzony 358 pod- 
pisami członków jej, wniosek dokonania 
niezwłocznego wyboru komisji Rady do 
rozważania projektu prawa © Chełm 
szczyźnie, Wniosek przyjęto jednomyśl 
nie i wybór komisji takiej, złożonej z 
15 członków, odbędzie się już na po” 
siedzeniu środowem, 


W kołach poselskich mówią, że 


nacjonaliści postanowili poruszyć wszyst- ` 


kie sprężyny, ażeby osiągnąć przyjęcie 
projektu chełmskiego przez Radę pańe 
stwa jeszcze przed upływem mandatów 
poselskich 3-6] Dumy, 

Uchwały wyboru komisji chełmskiej 
w Radzie powzięto jeszcze przed wnię- 
sieniem samego projektu Chełmszczyzny 
z Dumy do Rady państwa. 


Reorganizacja wojska „ubięsznego 


W kołach miarodajnych, jak pisze 
„Riecz*, w ostatnich czasach widoczna 
jest zmiana w poglądach na rolę i zna” 
czenie organizacji „uciesznych*, jako Orf- 
ganizacji wojskowych. Przyczyniła się 
do tego w znacznym stopniu niechęć 
dla „uciesznych”* ze strony wpływowych 
kół wojskowych, którę, z jednej strony, 
widziały w tych organizacjach prolanację 
wojska, a z drugiej obawiały się, żeby 
te organizacje nie stały się mieczem 
obosiecznym i nie dały wyników wręcz 
przeciwnych iym, jakich SIĘ Spodzic- 
wano, 


Ostatecznie tedy postanowiono przy- 
stąpić do gruntownej reorganizacji woje 
ska „uciesznęgo*. Cwiczenia z bronią, 
maszeręwania i inne ćwiczenia wojskom 
we będą na drugim planie, głównym 
zaś zadaniem organizacii „ucięsznych* 


będzie rózwój fizyczny młodzieży za 
pośrednictwem gimnastyki: gier rucho- 
chowych i sportu, Organizacja „uciesze 
nych* przeniesiona zostaje z pułków do 
zakładów naukowych, dowództwo zaś 
obejmą nie instruktorowie wojskowi, 
lecz nauczyciele gimnastyki i lekarzy. 

W związku z pozbawieniem orga- 
nizacji „uciesznych* charakteru wojsko- 
wego w sferach miarodajnych zaszła 
także zmiana poglądów na udział w nich 
dzieci „inorodców. 


W przyszłości dzieciom tym nie bę- 
dą stawiane przeszkody przy zapisywa- 
miu się w poczet „uciesznych*, 

ź polecenia Rady ministrów specjal- 
na komisja  międzywydziałowa pod 
przewodnictwem gen. Lesza przystąpiła 
do opracowania projektu obowiązko- 
wego wprowadzenia gimnastyki we 
wszystkich Średnich i niższych zakładach 
naukowych. 


Wedłus obliczeń komisji na urze= 
czywisinienie tego projektu potrzeba 
będzie co rocznie asygnować z kasy 
państwa około 5 miljonów rubli, Na 
utrzymanie nauczyciela gimnastyki i kup- 
no niezbędnych przyrządów budzet każ- 
dego średniego zakładu naukowego 
trzeba będzie podnieść o 1,500 rubli 
rocznie, a budżet szkoły niższej © 
300 — 500 rubli. 


Projekt przewiduje także budowę 
w większych miastach specjalnych ma- 
neżów dla młodzieży, a w Petersburgu, 
założenie centralnego instytutu fizyczne= 
go, z którego wychodziliby doświadczeni 
instruktorowie gimnastyki, Wreszcie w 
sferach  miarodajnych poruszono też 
sprawę, aby dotychczasową nazwę „Or= 
ganizacje ucieszne* zamienić na nazwę 
„oddziały gimnastyczne*, 


Z powodu pogłosek o zamierzo- 
nej reorganizacji „wojska uciesznego*, 
„Riecz* przypomina historję tego ruchu, 

Otóż dla opracowania planu wpro- 
wadzenia organizacji „uciesznych* przed 
czterema laty była utworzona komisja 
pod przewodnictwem Debolskiego, Ko- 
misja mie była w stanie uporać się ze 
sweim zadaniem. 


Tymczasem niejaki Łuckiewicz, na 
swoje własne ryzyko, utworzył oddział 
„uciesznych* w Bachmucie i po nieja- 
kim czasie przywiózł ich do Petersbur- 
ga. Przywiózł i — mógł powtórzyć sło- 
wa Cezara: przyszedłem, ujrzałem, zwy» 
ciężyłem, Zwycięztwo to było tak wiel 
kie, że wkrótce minister oświaty, 
Schwartz, musiał opuścić swe stanowi- 
sko, choć jeszcze tydzień przedtem or- 
gan rządowy zapewniał, że niema żad- 
nych powodów do ustąpienia ministra, 
Tryumf Łuckiewicza przesądzał z góry 
kierunek relormy wojska „ucieszneęgo*, 
Wszelkie komisje uznano za zbyteczne i 
szkodliwe. Rezultaty nowego kierunku 
wkrótce przeszły wszęlkie oczekiwania; 
powstały całe pułki „uciesziych*, nies 
rez dziwacznie umundurowane. 


„W ten sposób,—dodaje „Riecz*, 

-— problemat wydawał się Ostatęcz= 

nie rozstrzygniętym, i publicyści z 

obozu patrjolycznego obliczali już, 

jaka jest ilość wychowanych po 
wojskowemu obywateli, A  kledy 
potem dla powodzenia reformy po- 
staaowiono „ile zwracać uwagi na 
rozwój ogólny* uczniów i nie przyj 
mować inorodców do organizacji 

„uciesznych*, wtedy o zbawiennych 

skutkach reformy mogli wątpić tyl- 

ko wrogowie ojczyzny, Opozycja 
dia opozycji”. 

Tymczasem utworzono nową Ko- 
misję pod przewodnictwem gen, Lessa 
dla opracowania ustawy „wojsk uciesz= 
nych", Komisja miała łatwe zadanie, 
gdyż trzeba było tylko przelać na pas 
pier to, co życie stworzyło. Zaszły 
atoli nieprzewidziane komplikacje: bo= 
haterski £Łuckiewicz otrzymał dymisję i 
wkrótce o nim zapomniano. Od tego 
czasu organizacją wojsk „uciesznych* 
zaczęła upadać i nareszcie w sterach 
imiarodajnych uznano ję <a prolanację 
armji. Wobęc iago postanowiono „Wuj 
sko zreformować". 


Narada prawicowców. 


— eem 


W kołach biurokratycznych, jak za= 
pewnia „Riecz”, wielkie znaczenie przyw 
pisują naradzie, która odbyła się nie» 
dawno w mieszkają wydawcy „Óraże 


danina“, ks. Meszczerskiego. Brali w niej, 
między innymi udział członkowie Rady 
państwa; Gołubiew, Durnowo, Stiszinskij, 
Stuer, minister marynarki Qrigorowicz, 
Trzem ostatnim polecono zreda 

wać memorjał o obecnej sytuacji polie 
tyczne W memorjale zaznaczone 
przedewszystkiem, że rząd nie jest przy- 
gotowany do zbliżającej się kampanji wy. 
borczej. 


W łonie gabinetu widoczny jes 
brak jakiejkolwiek łączności. Każdy po= 
Ważniejszy projekt wywołuje spory 
i nieporozumienia, Brak wszelkiej łącz- 
ności pomiedzy członkami gabinetu naje 
dobitniej zaznaczył się podczas rozpraw 
w Dumie nad interpelacją z powodu ka- 
tasirofy leńskiej, 

Wobec tego rząd nie jest w możności 
przeprowadzić wyborów w kierunku pożąw 
danym i z tego niewątpliwie skorzystają 
stronnictwa epozycyjne. Dlatego reż 4-ta 
Duma może się okazać instytucją bardzo 
niebezpieczną. 


Znaczna część memorjału poświę: 
cona będzie sprawie marynarki rosyjskiej, 
przyczen memorjał będzie się starał 
udowodnić, że Duma wszelkiemi siłami 
przeszkadza odrodzeniu floty. 


W konkluzji memorjału będzie wy» 
rażone życzenie, aby w składzie gabine= 
tu poczynione zostały zmiany. Zmienio- 
ny zaś gabinet powinien opracować 
program swej działalności, a przede- 
wszystkiem plan kampanji wyborczej, 


Religja i język ojczysty 


w wyższycn szkołach pe 
ozątkowyci. 
' Te i (wg 
W sobotę w Radzie państwa oma 
wiano projekt ustawy wyższych szkół 
początkowych. à 
Przy 9 art, projektu umieszczomó 
uwagę, według której wykład religii 
i języka ojczystego, w języku rodzimym 
uczniów zależy od życzenia rodziców, 
Poseł Szebeko wniósł poprawkę, ażeby 
niezależnie od życzenia rodziców wy» 
kład tych przedmiotów odbywał się zgo- 
dnie z Ukazem z dnia 30 kwietnia 1905 
roku. Poprawkę tę przyjęto. 


Kowe | prądy. 


„St.ePetersburger Zełtung* powraca 
do sprawy nowych ugrupowań politycz 
nych, przyczem porównywa w ti- 
stów* i „posiępowców”. Zdaniem gazety, 
uważać tych ostatnich za „przybranych 
kadeiów* byłoby takim samym błędem, 
jak uważać nacjonalistów za „przybra» 
nych prawicowców*.„ Tu i tam „Zarye 
sowują się nowe prądy poli czne, które 
wybilnie się różnią od starych partji”» 

„W szczególności fmożna powie- 
dzieć, bez obawy popełnienia błędu, 
fojodnowii partyjnej są daleko Bla 

nom)! partyj 

lewicy październikowców, aniżeli 

prawowiernych kadetów, Również 

i nacjonaliści bliżsi są prawicy paź 

dziernikowców, aniżeli fantastyczne, 

prawicy“. 


( porządek w parlamentach. 


(Kor. wł: „N. K. £*.) 
Berlin 11 maja 


Sejm pruski, który wczoraj był wis 
downią niebywałego skandalu, uchwalić 
swoją ustawę domową przed kilku laty 
na wniosek ówczesnego prezydenta Knoe- 
chera, 


jeden z paragrafów tej ustawy do- 
zwala na usunięcie z sali obrad posła, 
zachowującego się w sposób, zagrażają” 
cy ogólnemu porządkowi, 
ym razem użyto iego paragr afa 
przeciw posłowi, nie Czyniącemu NiC ine 
nego jak to,co czyniło około 50 innych 
posłów. 


Mianowicie mimo wezwania prezy» 
denta poseł Bonchardt nie usunął sie © 
pobliża mównicy i nie zaprzestał djalo-: 
gu z prawokujacum „da posjemm patos 


yw "mp 


= 
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| 


| 
| ściska ją pod ramieniem. 


Ne? 109. 


dowo liberalnym, Prezydent sejmu za- 
wezwał policję | dwukrotnie kazał wy- 
prowadzić go stójkowym z sali obrad, 
co spowodowało ostrą scysję pomiędzy 
prezydentem, a ianymi posłami socjali- 
stycznymi i co pociągnie jeszcze za so- 
bą poważne następstwa, 

Podczas gdy w sejmie pruskim u- 
sunięcie posła z sali obrad odbyło się 
po raz pierwszy, inne parlamenty znają 
już ten środek ukarania zachowującego 
się wbrew przepisom deputata, Znany 
jest powszechnie ze sprawozdań z dumy 
sposób wydalenia przeszkadzających w 
pracy posłów ma jedno lub więcej po- 
siedzeń, 


We francuskiej izbie deputowanych 
można wydalić posła nawet na przeciąg 
całego miesiąca przy równoczesnym ob- 
cięciu mu djet, Wyłączenie posła na- 
stępuje na tajnem posiedzeniu A orga-= 
Bera 


nadzwyczajnego przewinienia może na- 
stąpić zupełne wykluczenie posła z par- 
lamentu, 

izba reprezentacyjna Północnej Ame- 
syki ma prawo utworzyć z własej inicja- 
tywy specjalny trybunał nad niestosują: 
cym słę do ustaw aden 

na wydsńenie, ar zupełne wy- 
go wy 


datu nie zgadzała z ustawami pań- 
stwowemi. 


Badeni | Abrahamowicz podali się 
dymisji 


Enver bej-Borzecki. 
z niedawnej wzmianki o 


trzymujemy bliższe óły 

szczegóły o stosum- 
kach rodzinnych Enver-beja — Borzęc- 
kiego, 


NOWY KURIER ŁÓDZKI — 13 mala 1912 r. 


Evver:bej pochodzi faktycznie z rom 
du Borzęckich, Dziadek jego był Kon- 
stanty Borzęcki z Modrzewca, syn Wine 
centego, a brat Ignacego, proboszcza 
Charlupi Małej, 

Konstanty ;o wyjściu z seminarjum 
włocławskiego w r. 1848 a Ż2-uim ży- 
cia, w czasie Óówczesuych rozruchów, 
schwytany przez prusaków, miał byc 
rozstrzelany z towarzyszam, lecz karę 
śmierci zamieniono im na wygnanie, 


Konstanty miał zamiar wstąpić do 
armii francuskie, lecz po ogłoszeniu 
znanej proklamacji AbduleMadżyda w 
sprawie polskiej, pośpieszył wraz z wie* 
lu polakami do Konstantynopola, 

Konstaniy Borzęcki przyjął islam i 
nazwisko Dżellaledina, i zginął mężną 
śmiercią w czasie wojny tureckiej pod 
Skutari. 

Syn jego, Euver-bej, niegdyś konm 
śul w Berlinie, liczy obecnie lat 55, ma 
syna 30-letniego, Mustafe. 


Po polsku nie mówi wcałe, z ro~ 
dziną, o adresie której dowiedział się 


przypadkiem, sorespondował po fran- 
cusku. 


Wiadomości ogólne. 


O Zjazd. Minister spraw wew- 
nętrznych pozwolił na zwołanie w b.m, 
w Petersburgu drugiego zjazdu przed- 
stawicieli Tow. wzajemnych ubezpieczeń 
w sprawię ubezpieczenia robotników ad 
nieszczęśliwych wypadków. 


O Plackarty. Ministerium dróg 
| komunikacji doszło do przekonania, 
że pobierana obecnie opłata za plac- 
karty jest za wysoka i połeciło doko- 
nać reformy, według której cena plac- 
sr będzie zależała od odłegłości pode 

ży. 

W przyszłości zaś ministerum za- 
mierza zupełnie znieść dopłatę do place 
kart, podobnie jak uczyniono na kolejach 
niemieckich. 

Q) Paszporty ulgowe. De- 
partament celny zawiadomił komory 
ceine, że paszporty ulgowe, 10 i pół 
miesięczne, wydawane wychodźcom, u= 
dającym się z Królestwa Polskiego na 
zarobki rolne zagranicę, posiadają taką 
samą moc, jak i bilety iegpitymacyjne. 


Z tego powodu posiadacze pasz- 
portów 10 i pół miesięcznych koszysta- 
ją z prawa przechodzenia granicy częś 
ciej, zależnie od potrzeby i pod tym 


względem ze strony władz celnych nie 


powinny być czynione żadne przesz- 
kody. : 


— A więc spotykamy się zaowu! — za- 


Ze świata, 


O Obrazy H. Siemiradz- 
kiego. Na tajnem posiedzeniu Rady 
m, Krakowa rozpatrywano sprawę za- 
kupna dla Muzeum Narodowego 5 ob- 
razów Siemiradzkiego, będących w Kró- 
lestwie Polskiem. 

Sprawę przekazano sekcji skarbo- 
wej dla obmyślenia funduszów; wyrażo= 
no zapairywanie, że zapewne kraj i rząd 
przyczynią się do zakupna, 


Q Zydzi — górnicy. Dotych- 
czas żydzi nie mieli przystępu do prze- 
mysłu górniczego. Obecnie rabin z Bę- 
dzina wystarał się w Tow. kopalni wę- 
gla w Katowicach o przyjęcie do pracy 
kilkuset robotników-żydów, którzy będą 
zarabiali dziennie conajmniej około ru- 
bla. W soboty pracować nie będą. 

g Hajdamacy. Organ umiar- 
kowanych  starorusinow _„Halyczanin* 
donosi, że we wsi Doroszewie Małym 
koło Lwowa, ukraińcy napadli na tame 
tejszą czytelnię im. Kaczkowskiego, zni- 
szczyli całe urządzenie, szafy i książki, 
połamal) ramy od obrazów, porzaęli 
obrazy i rzuciii do rzeki, 

Włościanka z tej wsi, Anna Marty” 
niec, zeznała, że na własne oczy widzia- 
ła, iż w niszczeniu i wrzucaniu do rzeki 
książek, obrazów i sprzętów główny 
udział brali wójt Hołotai jego syn. 
Gdy opowiadania Martyńcowej doszły 
do wiadomości władz, ukraińcy posta- 
nowili na niej się pomścić, Do wyko» 
nania zemsty delegowali Wasyla Smaga, 
który zemstę wykonał w straszny spo- 
sób. 

Mianowicie wezwał on na podwó- 
rze swej zagrody syna Martyńcowej i 
dwoma strzałami z rewolweru położył 
po trupem na miejscu.  Dokonawszy 
morderstwa, Smaga uciekł do sąsiedniej 
wsi, gdzie go ujęli żandarmi i odstawili 
do więzienia, 


Z Cesarstwa. 


c handel żywym towa” 
rem, Władze policyjne w Wilnie i 
Rydze wykryły szeroko rozgałęzioną na 
Litwie organizację handlu żywym towa- 
rem, Istniało biuro centralne, działające 
w Wilnie i Rydze, które się (irndnilo 
werbowaniem młodych dziewcząt do do- 
mów rozpusty, głównymi organizatora- 
mi tego obydnego handlu byli żydzi, 


A Poszukiwanie Gorkiego 
Naczelnik miasta Petersbūrga w rozka» 
zie do policji polecił odszukać miejsce 
pobytu Maksyma Gorkiego  „niźnogo- 
rodzkiego cechowego cechu malarskiego 


Mr. Snyder zoowu, wąhająć, 


"és K 


3. 
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Alcksegyo Maksymowa Pieszkawa* Pow 
szukiwanie odbywa Się na skutek żądae« 
nia sędziego śledczego, 

A Ustąpienie Timirjazewaą 
Z zriLeny'*. W Petersburgu, w ko" 
lach finansowych sensacja wywołałą 
wiadomość, że b. minister handla i 
przemysłu Timirjazew złożył obowiązki. 
prezesa zarządu Tow. angielskiego „L= 
na Goldfields“. 


A Ks, fieszczerskij plaje 
w lustro...  Niezią charakterystykę 
nacjonalistów daje ks, Meszczerskij w 
ostatnim numerze „Grąażdanina*: 

— Nacjonaliści to przedewszystkierę 
tanie osobniki: ta nim jest 
ich patrjotyzm, — ryknąć „hura”, za- 
śpiewać hymn, wypić czyjeś zdrowie na 
czyjś rachunek — oto wszystko; zada” 
wałają się ta nim l „napiwkami* zę 
patrjotyzm, — kilka „Katarzynek*, ina 
tratna posadka za poparcie rządu — ote 
wszystko... 


A pQohrana” puszcza w 
obieg fałszywe pieniądze 
„Wiecz. Wrem.* donosi, Że na sta 
Bołogoje żandarmerja sporządziła pro~ 
tokół o pociągnięciu do odpowiedziała 
ności przejeżdżających agentów „ochras 
ny“ petersburskiej na uroczystości w 
Moskwie, którzy po drodze puszczali w 
obieg fałszywe pięciorubłówki. jedną ze 
złotych monet dołączono do protokółu, 
który przekazano władzom sądowym, 


Wiadomości krajowe. 


Katastrofy lotnicze, 
Wczoraj w Czestochowie o godz. 6 po 
poł. na jednopłatowcu systemu Błeriota 
wznosił się lotnik Kamiński, 

Napływ publiczności wobec pięknej 
pogody był bardzo znaczny. Zebrała 
się kilkanaście tysięcy osób, ł 

Wobec zbyt silnego wiatru aeroplan 
z 20 metrowej wysokości spadł ze zła- 
manym sterem | prawem skrzydłem. © 

Lotmik odniósł ególne potłuczenia; 

+ Kobieta-prezesem. Ogół: 
ne zebranie członków Tow. poż,-OSzczęd, 
w Sochaczewie powołało na prezesa 
zarząda p. Anasiazję janowską, która 
już od lat 8 pełniła obowiązki członka 
zarządu i buchalerki tej instytucji. 


C 


KRONIKA. 


= (r) Sprawy miejskie, Ko- 
misja miejska, złożona z prezydenta 
miasta Pieńkowskiego, radnego Karola 
Ejserta, sekretarza Sokołowa, wetęryna= 
rzy rzeźni oraz kilku kupców, zwiedzała 


zaczą! wciąe 


ARNOLD BENNET. 


 —— 


Wielki człowiek. 


— Jesteś wcale przystojny chłopiec... bę- 
dę dła ciebie grzeczna — zdawały się mówić 
jej oczy. Głośno jednak powiedziała tylko: 
„Bądź pan łaskaw usiąść na chwilęi* ale i to 
dopiero wtedy, gdy Henryk zapytał o pana 
Snyder. 

Przyszły ewentualny klient rozejrzał się 
po pokoju, Pokój to był „wysłany dywanem, 
a w jednym rogu, ńa japeńskim stoliczku stał 
biało niebieski serwis do herbaty. Masywniej- 
sze stoły dzwigały całe stosy różnych kształ 
tów 1 wielkości manuskryptów, setki rękopiś- 
miennych utworów literackich, a wszystkie 
nosiły przytwierdzone karteczki „Marek Sny- 
der, ajant literacki*, „Milość w Babylonie* tak 
zmalała w pojęciu Henryka, że ledwie czuł, ze 


W tej chwili powróciła zlotogłówka, któ- 

ra zniknęła przed chwilą i z tak cząrującym 

uśmiechem, jakiego Henryk nigdy jeszcze na 

| twarzy ładnej kobiety nie widziai, zaprosiła 

go uroczym gestem do prywatnego gabinatu 
pana Marka Snyder, 


wołał Mr. Snyder wesoło. Był to jasny, przy- 
stojny blondyn, może ozterdziesto letni i sie- 
dział przy dużym stole, bawiąc się rewolwe» 
rem. — Jak się to panu podoba? — zapytał, 
pokazując rewolwer du obejrzenia. 

Bardzo ładny, zdaje mi się — odpo» 
wiedział Henryk niepewnie, 

Mr. Snyder rozśmiał się serdecznie, 

— Jadę iutro do Ameryki. Mówiłem pā- 
nu, prawda? Nigdy tam jeszcze nie byłem. To 
eż pomyślałem, że dobrze będzie wziąć ze so- 
bą rewolwer. Nigdy nie wiadomo, co człowie: 
ka spotkać może. Prawda? — Rozśmiał się 
znowu, 

Lecz nagle przestał się śmiać i zaczął 
wciągać nosam powietrze, 

Czy to biuro do załatwiania interesów, 
czy też to klub? — takia pytanie zadawał so- 
bie Henryk. 

Nogi jego tonęiy w miękkim tureckim 
dywanie; siedział w wygodnym, kosztownym 
fotelu, Ogień buchał na kominku za mosiężną 
kratą, a koszyk do węgli był z oksydowanej 
miedzi, Fotograwury w bogatych, dębowych 
ramach zdobiły różowo obite sciany: Z suto 
ornamentowanego sutitu zwisał świecznik ele- 
ktryczny. 

Pozweli pan papierosa? — Mr. Sny- 
der wyciągnął papierośnicę z egipskimi pa- 
pierosam, — . 

— Dziękuję — odpowiedział Henryk, któ. 
ry rzadko palił i położył „Miłość w Babylonie“ 
ną. stole, 


gać powietrze. 

— A więc, czemże mogę panu służyć? — 
zapytał bez żadnego przejścia. 

Henryk powiedział genezę i koleia „Mi- 
łości w Babylonie“, Mr. Snyder zaś od niech= 
cenia wyciągnął rękę i niedbale zaczął przew= 
racać kartki manuskryptu. 

— Kto panu to przepisywał? — zapytał, 
uśmiechając się. 

— Moja ciotka — odpowiedział Henrykł 

— Ach tak! — uśmiechając się wciąz rzekł 
Mr. Snyder.—W'e pan, to trochę za krótkie!— 
dodał już poważnie. — Za krótkie, Jakież to 
długisa właściwie? 

— Prawie trzysta felio. 

— Dajże pan pokój temu prawniczemu żar 
gonowi! — rozśmiał się znowu Mr, Snyder. — 
Co to jest folio? 

— Folio zawiera 72 slowa, 

Więc to byłoby mniej więcej dwadzieścia 
tysięcy wyrazów, co? To za krótkiel 

— Czy to co szkodzi? zapytał Henryk. 
Jabym myślał, 

— Naturalnie, ż9 szkodzi — odciął Me 
Snyder. Gdyby pan poszedł na kon 


cert. a ten koncert zaczynał się o ósmej, a 


kończył o wpół do dziewiątej, czy zadowoł- 
niłoby pana zapewnienie koncertanta, że tu © 
jakośc, a nie o iiość chodzi? Hal hal hal 
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w sobotę ieryiorjium, ma którem zbudo= 
wana ma być linia podiazdowa od stacji 


Karolew kolei obwodowej do terytor= 
jum rzezni miejskie 
Projekt zbudowania linji podjazdo- 


wej do rzeźni miejskiej powslał już przed 
ośmiu laty. Podigia go ruda weteryla- 
ryjna, wycliodząc z zaddżęniu, że bydło 
spiowadzate z Cesarsiwa przybywa na 
stdcję Karolew nuawpół iiaitwe z wy- 
częipańia, FOdczas pędzenia z kolei do 
rzeźli!i pada zazwyczaj Riku $zluk bydła, 


Jek wszystkie proiekty mieiskie, 
projekt ten nie mógł dotychczas trafić 
na drogę urzeczywistnienia. Obecnie 
podjęły to znów władze wyższe, wobec 
czego zajął się nim energicznie miagi= 
stral łódzki, Jednocześnie jednak wy- 
łoniła się kwesta kto obowiązany jest 
powiesć koszty budowy liny: magistrat 
czy izeźnia? W rezultącie magistrat za” 
decydował wyasygnować na len cel ode 
powiednią sumę z funduszów miejskich, 


Długość lin: obliczono ua połtorej 
wiorsty; koszty budowy wynoszą 
20,000 1b. 


Sprawa budowy linji omówiona bę: 
dzie ostatecznie na jednem z najbiiż- 
szych posiedzeń magistratu, 

= (r) Sprawy prasowe. Gu- 
bernator piotrkowski - przesłał do Łodzi 
okólnik w którym żąda od władz miei- 
scowych szczegółowych danych o liczbie 
wydawanych tu pism codziennych i ine 
nych wydawnictw perjodycznych. 


= (h) Stow. „Zjednocze- 
mie”, Wczoraj po południu, w lokalu 
przy ml, Radwańskie| nr. 8. miało się 
odbyć likwidacyjne zebranie członków 
Stow. „Zjednoczenie”. Poniewaz przy- 
szło zaledwię kilka osób, zebranie nie 
doszło do skutku | odbędzie się w nie- 
dzielę, dnia 19 bm: 


= (r) Ze „Związku majo- 
wege. W czwartek 9 b. m. w lkas 
lu Tow, opieki nad zwierzętami, przy 
ul. Piotrkowskiej nr. 85, odbyło się po- 
siedzenie komitetu „Związku majowego” 
pod przewodnictwem p. Foerstera, 

Na posiedzeniu tem opracowane 
szczegółowy program majówki, jaka ma 
się odbyć dla członków związki w śro- 
d 15 maja, a w razie hiepogody — 7 
CZĘFWCA. 


Jeżeli pogoda dopisze nauczyciele z 
dziećmi zbiorą się w środę o godz. 1 w 
południe na placu Ill oddziału straży 
ogüiowej przy ul Mikołajewskiej nr. 54, 
skąd o kwadrans na drugą z orkiestra- 
mi na czele wyruszą do lasu przy szo- 
sie konstantynowskiej. 

Na miejsca zabawy dzieci mają za- 
pewnioną pomoc lekarską; do picia 
przygotowana będzie lemonjada i woda 
sodowa, zaś jedzenie muszą mieć włas- 
ne nakarmienie bowiem kilku tysięcy 
z byłoby dla komitetu zbyt kłopot 

we. 


| (Do związku należy około 7,000 
dzieci; przyjmowane są bez różnicy wy” 
tnariia | narodowości), 

Program zabaw zostanie doręczony 
każdemu nanczycielowi przy wejściu na 
płac. 

Pożądanem jest również, aby Oso 
by wprowadzające dzieci na majówkę, 
ndzieliły komitetowi dokładnych wiado= 
mości o liczbie wprowadzonych dzieci, 
przez co ułatwią ich ustawienie i inne 
zarządzenia, 

Osoby które nie były na ostatniem 
posiedzeniu, proszone są o połatygowa- 
nie się we wtorek wieczór o godz. 6 — 
8 do biura Tow. po odbiór znacz- 
ków, ustanowionych na ostalniem zebra- 
niu. 


= (h) Z chrześcjaeńskiego 
Tow, dobroczynności. W io- 
kalu przytułku dla starców i kalek przy 
ul. Dzielnej nz, 52, odbyło się w piątek 
po południu miesięczne posiedzenie za* 
rządu chrześcjańskiego Tow. dobroczyn= 
ności pod przewodnictwem prezesa, pas 
stora R. Gundiacha. 

Na posiedzeniu tem omawiano prze- 
dewszystkiem sprawę szkoły rzemiosł 
przy chrześcjańskiem Tow. dobroczyn= 
ności.  Przewouniczący komitetu tej 
szkoły, p, Leon (Koźmiński, był zdania, 
żę dla dobra jej jest konieczne, by znaj 
dowała Się ona pod zarządem minister- 
jum handlu ( przemysłu, a da się to 
uczynić w len sposób, żeby szkoła pode 
legala Ustawie duwarzystwa „Uczelnia“. 

Zarząd, zgadzając się w zasadzie na 
ten wniosek, postanowił w myśl 2-g0 
artykułu ustawy Tow, dobroczynności, 
zwołać specjalne posiedzenie z udzia- 
łęm. prawników, „tem więcej, że jedno- 
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czesne podleganie szkoly Tow. „Uczel- 
nia” i Tow. dobroczynności napolka 
duże trudności. 

Nasiępnie odczytano list dr. Ho- 
nowskiego, w którym zawiadamia, 
że, z powodu wyjazdu do Warszawy, 
zrzeka się posady lekarza iowarzystwa 
| proponuje na swoje miejsce dr. Chy- 
jewskiego. Uchwalonó podziękować dr. 
Fonowskieinu za jego długoletnią pracę 
i zaaligażówać na jego miejsce dr. Chy- 
lewskiego 1 Glogera, 


Z odczytanego protokułu komitetu 
przytułku dla starców i kalek okazuje 
się, że projekt przeniesienia chorych 
pensjionaczy z głównego gmachu do 
oficyny nie da się urzeczywistnić, ponie= 
waż chorych bywa często po 100 osób, 
a w ulicyme jest tylko miejsce dia 84, 
Należy koniecznie wybudować specjalny 
pawilon na szpilal ala chorych pensjo= 
narzy, 


Na zapytanie miejskiej rady dobro- 
czynności publicznej, czy do Kasy Tow. 
wpłynął legat Ś. p. l. Kunitzera w ślie 
mie 13,385 rb. 48 kop., postanowiono 
odpowiedzieć, że pieniądze te wpłynęły 
do kasy Towarzystwa. 

Potem uchwalono zlikwidować ostā- 
tecznie istniejący przy Tow. komitet 
przęciwżębraczy i upoważniono księdza 
Albrechta do wypłacenia b. komitetowi 
przeciwżebraczemu 411 rb. 54 kop. 


W końcu posiedzenia uchwalono 
nabyć 1,000 korcy kartofli od jednego g 
obywateli w okolicach łodzi dla roz 
przedaży następnie robotnikom, o ile 
ceny będą dostępne, 

== (h) Wzloty. Wczoraj po po- 
łudniv, na torze wyscigowym w Rudzie 
Pabjanickiej pod Łodzią, odbyły się 
wzloty na aeroplanach przy udziale 
dwuch lotników: hr, Scipio del Campa 
oraz instruktora - pilota Towarzystwa 
„Awiata*, p. Sławorossowa, Obaj lol- 
nicy wzoiešli się na aparatach systemu 
bleriota, 

Publiczności zebrało się stosunkowo 
niewiele, chociaż wczorajsze wzloty 
można zaliczyć do bardzo udatnych. 


Pierwszy, o godzinie 5 minut 65, 
wzniósł się hr. Scipio del Campo i, O= 
krążywszy ior na wysokości 150 metrów 
lekko wylądował z zatrzymanym moto- 
rem, lot teh trwał trzy minuly. 

Za nim poszybował w przestworza 
p. Sławorossow, unosząc się nieżwykie 
lekko z ziemi. P. Sławorossóow okrą- 
żył tor dwa razy, znajdując się w po- 
wietrzu pięć minut 


Lądowanie poszło bardzo gładko. 

W pół godziny później wzniósł się 
p. Sławorossow po raz drugi: Tym ra= 
zem lotnik znajdował się w powietrzu 
dwie minuty, unosząc się na wysokości 
100 — 129 metrów. 

Gdy p. Sławorossow opuścił się na 
ziemię, podniósł się znowu hr. Scipio 
del Campo. Lot ten trwał także dwie 
minuty na wysokości 150 metrów. 

Smiałych lotników gorąco oklaski= 
wano, 


We czwariek, dnia 16 b. m. odbę- 
dą się nowe wzloty. Między innymi, ma 
być rozegrany rekord na wysokość w 
Łodzi, 

= (h Z ruchu czeladzi 
krawieokioh. Wczoraj po południu, 
w lokalu przy ul. Juljusza nr, 22, Od- 
było się kwartalne zebranie członków 
cechu czeladzi krawieckich, Przewodni- 
czył na zebraniu p. Lebloda, asesorami 
byli pp.: Wiśniewski i Piotrowski, pióro 
trzymał pa Lapinus. 


Cech czeladzi krawieckich w Łodzi 
liczy 93 członków. Stan kasy wykazuje 
ogółem 570 rb. 24 kop, z czego na 
kupno nowej chorągwi „przeznaczono 
105 rb. 81 kop. Wydział pośrednictwa 
pracy dał miejsce 8 członkom. Po przy- 
jęciu sprawozdania omawiano następnie 
Sprawę kupna nowej chorągwi. Posta- 
nowiono w dalszym ciągu zbierać na 
ten cel pieniądze, aby nową chorągiew 
można było kupić przed Bozem Ciałem, 


= (h) Tow. „„Lutnia?”. Wyzna- 
czone ha sobotę wieczór, w lokalu przy 
ul. Piotrkowskiej nr. 108, ogólne nada 
zwyczajne zebranie członków „Lutni“ 
nie doszło do skutku, gdyż nie przya 
była na nie trzecia część członków, cze- 
go wymaga ustawa. W drugim termi- 
nie odbędzie się zebranie we Środę, d. 
15 b. m. Zebranie to będzie poświęco= 
ne specjalnie sprawie połączenia „Lutui“ 
z Towarzystwem muzycznem im, Cho- 
pina. 

= (h) © potajemną loterię 
żydowską. Zamieszkały pray. Lucy 


Północnej nr. 18, Szaja Silbery, za 
sprzedaż biletów nielegalnej loterii ży- 
dowskie , Skazany został |'rzez sędziego 
pokoju l-go rewiru na 100 rb, grzywny 
lub miesiąc aresziu, 


= (h) Echa zajść wśród 
marjawitów. Przed kilku tygodnia- 
mi, w podwórzu kościoła  marjawickie- 
go przy ul, Franciszkańskiej nr: 27, 
ttum  marjawitek, otoczywszy biskupa 
marjawickiego, duchownego Leona Go- 
łembiowskiego, padało przed nim na 
kolana | oddawało mu cześć. Na tem 
tle wywiązało się zajście i w rezultacie 
dwadzieścia pięć uczestniczek i uczestni* 
ków zajścia, mianowicie: Marjanna La 
sowa, Józefa Wołowska, Bronisława 
Jonichowa, Eleonora Glombikowa, Sta- 
nisława Różaiska, Katarzyna  Madcie;0- 
wa, Wiktorja Kaczyńska, iMatarzyna S0b- 
czyńska, Cecylja Błaszczyńska, Józefa 
Szymańska, Antonina  Adamczewska, 
Franciszka Janiakowa, JÓózela [aborko- 
wa, Autonina  Włodarczykowa, Julia 
Krajewska, Antona  Wudarczysuwa, 
Magdalena Pioliowska, Łucja Kurako= 
wa, Marjaina Umińska, Marjanna Bre- 
winska, Karoluia Maslaiarzowa, Teodor 
Pokor, Wojciech Mastalarz, Adam Mae 
stalarz i Wacław Maliszyński, zostali Ode 
dani pod sąd za zakłócenie Spokoju 
pubiiczueżo. 


WYPADKI w ŁODZI 


= (t) Fatalny wypadek, Zna. 
ny w naszem mieście działucz społecz- 
ny i ceniony poeta inż. Henryk Ziele- 
ziski, jako naczelnik depot kolei ka- 
liskiej pełniąc wczoraj po południu 
służbę, spadł z manewrującego parowo- 
zu tak fatalnie, ze uległ złamaniu le- 
wego Obojczyna, oraz pęknięciu czaszki, 

W ciężkim stanie odwiezióno inży* 
mera Z do domu, skąd dziś przewię* 
ziony zostaje do szpitala, 


= (a) Habunki w tramwa” 
jach. Wczoraj, dokonano nadzwyczaj 
śmiałego napadu bandyckięgo na kon- 
duktorów kolei elektrycznej miejskiej. 

O godzinie 12 w nocy, kiedy pociąg 
mr. 416 przyjechal do przystanku krańs= 
cewego obok Helenowa, do wayonu 
motorowego wskoczyło d młodzieńców 
uzbrojonych w brauningi.  Jedeń z nich 
pilnował maszynistę, a dwaj pozostali 
pod groźbą rewol werów zabrali kõi- 
duktorowi Adamowi Ługowskiemu torbę 
w której było 17 rb. 90 kop, bilety 
oraz 1 rb. 60 kop, jego właśnych pice 
niędzy. 

Następnie obaj wskoczyli do dadatko= 
wego wagonu i w ten sam sposób zra- 
bowali konduktorowi Władysławowi Sta 
szewskiemu 16 rb. 68 kop, W chwili 
kiedy bandyci skończyli rabunek podie- 
chał pociąg nr. 416; bandyci i tam pod 
groźbą rewolwerów Obezwładniii maszy* 
nistę i zrabowali torby z pieniędzmi: 
kondukiorowi wagonu iiotorowego Was 
cławowi Bukowskiemu 18 rb. 72 kop. 
| wagonu dodatkowego, Aleksandrowi 
Niedźwieckiemu—=17 rb. 41 kop. 

Pasażerów  wagońach nie było 
wcale, bandyci więc bezkarnie dokonali 
rabunku. Podczas rabunku stróż parku 
Szymon Walczak wyszedł na ulicę. Zów 
baczywszy bandytów wszczął alarm, lecz 
napastnicy zagrozili mu rewolwerami i 
wepchnęli za drzwi parku. Dokonawszy 
rabunku bandyci zbiegli na pola za 
Helenowem. 

O wypadku tym zawiadomiono pòs 
licję, która w nocy dokonała rewizji w 
kiłku podejrzanych mieszkaniach, lecz na 
ślad bandytów nie natraliła, 


= (a) Rabunki, Onegdaj wies 
czorem, na przechodzącego przez pole 
pomiędzy ui. IKonstantynowską i Sre- 
brzyńską Mikołaja L.elewskiego lat 49, 
napadło 3 ludzi i zadali mu drągiem 
żelaznym cios w głowę. Gdy L. padł 
ia ziemię brocząc krwią, rabusie zra- 
bowali mu zegarek srebrny z dewizką, 
poczem zbiegli w kierunku lasu. L. ma 
wybite trzy zęby i zranioną twarz. . 

— Wczoraj na Bałuckim Rynku do 
przechodzącej Dyny Spielman, zamiesz- 
kałej przy ul. Konstantynowsciej nr, 59, 
podbiegł wyrostek | wyrwał jej z rąk 
torebkę, w ktorej była 14 iDa poczem 
zbiegł bezkarnie. 


=(r) Konfiskata rewolweru. 
Do policjanta stojącego na posterunku 
przed filią poczty przy uł, Wólczańskiej 
podszedł nagle jakiś człowiek z ostrze- 
żeniem, że idący ulicą przechodzeń ma 
przy sobie rewolwer, kilku policjantów 
udale się niezwłocznie za oddalającym 
się przechodniem, w którego kieszeni 


»ąaleziono rzeczywiście  browning i .78.., 


(EUT 


AR 109, 


nabojów. Aresztowany nazwał się 
Stanisławem Sakowskim, lat 57, mieszką 
na Bałutach, 

Wdrożono w tej sprawie energiczne 
śledztwo, 


= (a) Młodociany rabuś. — 
Wczoraj na ul. Piotrkowskiej obok dò- 
mu nr. 20, jakiś chłopiec wyrwał z rąk 
przechodzącej Chai Goldberg torebkę i 
zaczął uciekać, lecz go przytrzymano i 
oddano w ręce policji, 

Jest io Idel Eibuszyć, lat 10, noto 
wany już za kradzież, 


== (y) Znaczne eszastwo.— 
W tych dniach miejscowa poczta ołtrzye 
mała przekez na 480 rub, na imią Mi- 
chała Szymko, wysłany ze stacji Szczurw 
kowo imosk,skaz. dr, żel. 

Po odbiór zgłosił się osobnik, któ- 
ry Okazał paszport wydany przez policję 
moskiewską na imię M. l. Szymko, 

Osobistość i okazany dokument wzbū- 
dziły przypadkiem podejrzenie urzędni: 
ka pocztowego, zatrudnionego przy wy- 
dawańiu korespondencji pieniężnej I w 
porozumieniu z naczelnikiem oddziału 

ocztowego zażądano od ŚSzymki po- 
wiadczenia tożsamości. 

Szymko wkrótce przyniósł żądane 
poświadczenie od jednego z  rejentów 


tutejszych i pieniądze wydano ma już 
bez trudności, 
Jak się jednak obecnie okazało, . 


podejrzenia urzędnika pocztowego były 
zupełnie słuszne: przekaz był 

wany a oddział pocztowy padł ofiarą 
zorganizowanej bandy aferzystów, którzy 
za fałszywymi przekazami podnieśli już 
13720 rb. z oddziałów pocztowych w 
Warszawie, Lublinie, Moskwie, Kiszynia- 
wie, Dźwinsku, Rewiu Rydze, Zytomie- 
rzu, Libawie, Rostowie n|D., Woronieżu, 
Baku, Władykaukazie, Sewastopolu i O+ 
dës 


Aresztowano obecnie już wszystkich 
uczestników szajki, jak również pewnego 
urzędnika poczt, podejrzanego © zamia- 
nę w wagonie pocztowym drobnych 
przekazów od 1 do 8 rub, na tyleż prze» 
każów siałszowanych po 480 rub, 

_ Urzędnik podobno otrzymał 137 r 
od Szymki (w rzeczywistości — Bała- 
jewa) za tę „robotę”. 


= (r) Aresztowanie zbiega. 
Agenci policji śledczej aresztowali nieja- 
kiego Antoniego Donata,  zbiegłego 
z więzjenia w Sieradzu. D. skazany był 
za kradzież na dworcu kolel fabryczno= 
łódzkiej na 3i pół roku oddziałów 
aresztanckich, PO ucięczce z więzienia 
sieradzkiego Donat dokonał napadu na 
niejakiego Eliasza Brauna i jakiejś kra- 
dzieży, Agenci aresztowali po w miesz- 
kaniu żony przy ulicy Płockiej nr. 26, 
Podczas rewizji znaleziono w mieszkaniu 
po kilka par obuwia męskiego, dam- 
skiego i dziecinnego, Na śledztwie Do 
nat przyznał się do kradzieży około 30 
par obuwia ze sklepu DButkowskiego na 
ul. Staro<Zarzewskiej, W kradzieży tej 
pomagali mu zawodowi złodzieje Wal- 
kowiak i Janczak, których również aresze 
towano. 


= (p) Pod kołami tramwa: 
ja. Na ulicy Aleksandrowskiej nr. 75, 
panana została przez tramwaj 6-:letnia 
Sabina Walter, córka robotnikaa 

Dziewczynka może  przypłacić ten 
wypadek życiem; lekarz Pogotowia 


stwierdził pęknięćie czaszki i wstrząśnie= © 


nie mózgu, Odwieziono ją w stanie 
groźnym do szpitala Poznańskich. 


=s (p) Łasłabnięcia. W ciąge 
dnia wczorajszego POzolowie wzywane 


była do róznyca miasta, gdzie 
łekarze udzielili dwunastu Os0* 
bom w wypadkach zasłabnięcia . 
lub pobiGia. 


= (a) Rozzuchwalenie mę= 
tów społecznych. Zuchwaistwo 
suterenow i 
sach w mieście naszem 
bywałych granic, ; 


Terenem swych działań wybrali om 


sobie ul. Konstantynowską obok teatru 
Selina i uł. Widzewską, obok kąpieli 
mieszczących Się w domu nr. 17. 
sobotę na ul. Widzewskiej 
ble formalną nagankę na przechodniówy 
do przechodzącego Augusta Stermera 
podeszła jedna z ulicznic, narzucają 
mu się z „usługami*, kiedy zaś tet 
odmówił jej swego towarzystwa, obrzu< 
cła go gradem obelżywych słów. 3% 
skarcił ją czynnie; wtedy podbiegło da 
niego kilku sutenerów z kijami i bolegi 
nie pobili go, zrabowawszy „przytem 
zegarek z.dewieką, 00 5: 


w 
urządzili S0< 


uliczne w ostatnieńi cza 
doszło do mnie= 


l 


| 


j 


Cmą nocną, którą okazała się 
Wiktorja Wasilewska, aresztowano, O- 
brońcy zaś jej zdołali zbiędz, 

— Również tam i o tej samej po- 
rze do przechodzącego Antoniego Przy- 
bylskieęgo podeszła druga ulicznica ze 
zwykłą propozycją, a kiedy spotkała się 
e odmową, uderzyła go w twarz. R. Om 
burzony tem rzucił się na nią, lecz i tu 
znaleźli się obrońcy, którzy dotkliwie 
go pobili i zrabowali przylem zegarek 
srebrny i woreczek z 9 rb, w gotowiź- 
nie, W tym wypadku zdołano przylrzy» 
mać jednego z „rycerzy“, jak również i 
ćmę nocną, Są to: Juljusz Bitner I Bale 
bina Przybylska. 

Aresztowanych osadzono w więzie- 
niu, a sprawę skierowano na drogę Są 
dową. 


= (p) Straszny xamach sa- 
mobójczy. Dzis o godzinie 5 rano 
wyskoczył z okna 4 piętra w domu przy 
ulicy Długiej nr. 6, Kazimierz Jurczak, 
robotnik, łat 30. i; 

Jurczak popełnił zamach samobój- 
czy zrozpaczony tem, że nie zastał w 
mieszkania żony, 

Odwieziono go w stanie beznadziej- 
nym do szpitala Poznańskich. 

= (a) Kradzież. Z obory Fiti- 
pa Figura przy ui, Dalnosiocznej nr. 6, 


nieznani złoczyńcy wyłamawszy zamki 


u drzwi, wyprowadzili dwie krowy, wąr= 
tości 200 rb. 


«m (z) Pożar, Wczoraj o godzi- 
nie 9 i pół wieczorem m wylotu ulicy 
S$tarobrzezińskiej za cmentarzem żydow- 
skim, spłonęła stodoła, 

Przy pożarze czyaną była straż o- 
gaiowa miejska. 

Przyczyna pożaru niewiadoma, 

= (x) Drobny ogień. Wczo- 
raj e godzinie 9 i pół wieczorem, na 

domu ur, 164, przy ul. Piotr— 
kiej, zapaliły się rupiecie, 

Ogleń stłumil domownicy przed 
przybyciem straży ogniowej, 

ZAMIEJSCOWA. 


m ( Burza, Dziś, o godzinie 
2 po północy, nad północną częścią 
powiatu łódzkiego przeciągnęła burza 
s piorunami i spadł, dawno oczekiwany 


æ (x) iowa cegielnia. Józef 
Tyliński uzyskał pozwolenie piotrkow- 
skiego rządu gubernialnego na budowę 
cegielni we wsi Gospodarzu pod Rzgo- 
wem, 


= (z) Z „Lutnić zgierskiej. 
Sobotni koncert „Lutni* zgierskiej i, 
benefis dyrektora tego Towarzystwa, p, 
A, Mikiny, zgromadził w sali spory zam 
stęp publiczności, przeważnie inteligencji, 

Program rozpoczął chór mięszafiy 
pod kierunkiem benefisanta kantaią „Mile 
da* Moniuszki. 


Uprócz chórów „Lutni“, które wym 
konały szereg pieśni Moniuszki i innych 
autorów, występowali soliści: Z ix 
ferska pjanistka i p. L. Galiński, uzdol- 
niómy skrzypeł, 

Zarówno chóry pod wprawną báts 
tą benefisanta, jak i sotiści« wywiązali 
sią z zadania znakomicie zbierając szume 
a brawa podniośie nastrojonego audym 

um. 

P, Laferską nadto obdarzono bukie- 


Deklamacja p. Konrada Fiedlera, 
który świetną wymową tak ujął słucha: 
czów, iż zmuszono go do naddatków, 
dopełniła bogatego programu, 

Po koncercie grono amatorów z u- 
działem p. Chaberskiego, artysty dram. 
odegrało arcywesołą jednoaktówkę „Je- 
den % nas musi się ożenić”. 

reszcie po północy rozpóćczęto 
tańce, które trwały do "a dk 
= (z) Kary administrecyj- 
me. Na mocy rożporządzenia guber: 
natora piotrkowskiego skazani zostali: 
Właściciel litogratjij w Aleksandrowie, 
Franciszek Stefan, za nieprzesirzeganie 
przepisów. dotyczących prowadzenia listy 
pracowników — na 20 rb, kary, Oraz 
mieszkańcy Aleksańdrowa: Jan Ferdy- 
nand Pięta Paulina Kucz i Józef Kapu» 
ściński, za nieprzesirzeganie przepisów 
meldunkowych, pierwszy na zapłacenie 


10 rb. a pozostali na areszt: R. i, a K. 
J-dniowy, 4 


= (x) Pożar w Zgierzu. No: 

ty wczorajsze, o godz. 1 I pół, w za- 

budowaniach Wiihelma Betkera przy ul. 

„, Gołębiej w Zgierzu, wynikł pożar, któw 
ry, zanim przybyła na ratunek miejsco 

wa straż ochotnicza, strawił stodołę, 

wartości 800 rb. Spalił sie też stojący 


NOWY KURJER ŁÓDZKI — 13 maja 1012 roku, 


w przybudówce koń lokatora Antoniego 
Chrustką, Ogień objął częściowa dom 
mieszkalny, iecz tu go stłumiono, Przy- 
czyny pożaru na razie nie ustalono. _ 


Ze sceny i estrady. 


Dzisiejsze prze dstawienie 
w FTentrze Wioi«cim., 


Zapowiedziana na dziś wTeęatrzeWiel= 
kim „Uroczystość na wzgórzu słonecz- 
nem“ losena (w przekładzie Gustawa 
Baumielda) rozpocznie się o godzinie R 
minut 16 wieczorem, 


Jak wiadomo w sztuce tel, która 
jest jednem z najbardziej zajmujących 
dzieł literatury, wystąpią wybitni artyści 
obecnie w Łodzi przebywający, z p. Ja- 
dwięą Czechowską na czele, — Pieśni 
(muzyka p. Dworzaczka, słowa tłóma- 
cza) odśpiewa osobne Koło śpiewacze, 

Pozostałe bilety do nabycia w ka- 
sie Teatru Wielkiego od godziny 4 po 
południu. 


Z Sali Obrad. 


Kass pożyczk. - oszozędn, 
rzemieślników, 


W sobotę, o godzinie 9 wieczorem, 
w siedzibie Klubu rzemieślniczego (Wól- 
czańska 23;, odbyła się uroczystość ot- 
warcia Kasy pożyczkowo-oszczędnościo” 
wej rzemieślników, zainicjowanej i urze= 
czywisinionej przez władze kierownicze 
Klubu. 


Sympatyczna ta instytucja realizuje 
w ten sposób pierwszą z szeregu reform 
i urządzeń w życiu rzeinieślniczem, po- 
stawionych sobie, jako zadanie, 

Licznie zebranych członków powi: 
tał prezes Kasy, p, Oskar Prussak, 
udzielając głosu p. d-rowi Braude, kaz- 
nodziei synagogi tutejszej, Który w ob- 
szernem przemówieniu przypomniał dzie- 
je rozwoju i upadku rzemiosł wśród ży- 
dów I obecny prąd na Zachodzie ku 
podniesieniu poziomu rzemiosła i same- 
go rzemieśliisa, jako współtwórcy arty 
stów malarey, izeźbiarzy i architektów. 


Następnie przemawiał p, Semmel, 
dyrektor nowootwartej Kasy, wyjaśniając 
łej cele i charakter działanności. 

Przy udzielaniu pożyczek kasa kie- 
rować się będzie nie sianem  majątko- 
wym klijente, lecz jego działalnością za- 
wodowa; pozyczki, ząciągane w kasie, 
mogą służyć jedynie na podniesienie lub 
podtrzymanie wytwórczości klijenta — 
rzemieślnika; celem kasy nie jest pomoc 
maierjalna w krytycznej chwili na po- 
uzeby prywatne (z wyjątkiem wypadku 
pozostania bez pracy), lecz finansowanie 
ulepszca i rozwoju w rzemiośle. 


Wątpliwem jest utworzenie kapitału 
z udziałów 25-clo rublowych, wobec 
czego kasa musi pozyskać pr zedewszyst- 
kiem wkłady — oszczędności rzemieśl- 
ników, a następnie lokaty poważnych 
przemysłowców, 

Kasa nie ma na razie na celu zysa 
ków, gdyż stopa procentowa od poży= 
czek ($ proc) = zaledwie pokryć może 
koszty administracji, czyli że instytucja 
ta nosić będzie ciarakter czysto spo- 
łeczny, 


W dalszym ciągu przemawiali pp. 
Nussbaum i Lipszyc, wzywając do jed= 
ności i popierania kasy wkładami i lo- 
katami. 

Uroczystego otwarcia lokalu Kasy 
dokonali zaproszeni: panie Bukietowa 
i inżynierowa klirszrot oraz panowie dyr, 
Wilczyński i inż, Margulies. 

Prócz wcześniej zapisanych do kasy 
przeszło stu członków, natychmiast po 
otwarciu kasy wszczął się wielki ruch 
składania deklaracji i udziałów człon= 
kowskich; kilkadziesiąt osób zapisało się 
na miejscu po zebraniu, 


Nowej pożytecznej instytucji należy 
życzyć jaknajszybszego rozwoju i wyw 
trwałości w pięknych zamiarach: 


Popiera jeie 
szkolnictwo polski”. 


xrzynka do listów. 


— — 


e 


Z „Dnia kwiatka”, 


Dzielnica H — 2 (ul.: Południowa- 
Średnia). 

Na 54 pary młodzieży, która podję- 
ła trud zbierania ofiar, złożyły się wszy- 
sikie warstwy nuszego społeczeństwa, 
bez różnicy narodowości, religii i sta- 
nu. Drużyna spełniła przyjęly na sie- 
bię obowiązek przykładnie, 


Niektóre pary wprost w zachwyt 
wprawiały zapałem i pośplechem, Niech 
mi wolno będzie złożyć niniejsze m 
wszystkim moim współpraco wniczkom 
i współpracownikom serdeczne  podzię- 
kowańie, przedewszystkiem zaś pani Szu- 
bertowej, która od pierwszej do ostat. 
niej chwili wiernie wylrwała na poste- 
runku. 

Czułabym się szczęśliwą gdybym 
jeszcze kiedy dla dobrej sprawy mogła 
pracować z młodzieżą takim  prze,ętą 
zapałem, 

Pozwółc3, że Wam, szanowne Współ- 
pracownicza: i współpracownicy, dobrą 
uściśnę dłoń prosząc żarazem przyjąć 
wdzięczne: Do widzenia! 


Całkowity dochód z dnia kwiatka z 
rewiru naszego wynosił: 1,017 rb, 97 k,, 
a że nadesłano prócz tego 321 rb. — 
rewir H-2 więc dał ogólnego dochodu 
1,338 rb. 97 kop. 

Z wysokim szacunkiem 

< pastorowa A. Gerhardowa. 


Kronika sądowa. 


Sprawa Ronikiera, 


Po rozpoczęciu sobotniego posle= 
dzenia, prezes p. Czenykajew zwrócił się 
do Ronikiera z następującemi słowami, 

— Może pan nie powtarzać szcze- 
gółów, wyjaśnionych przez pańskich 
obrońców i wypowiedzianych w po- 
przedniem ostatniem słowie, kióre jest 
dokładnie zaprotokułowane. 


Z tego widać, że sąd ma dostatecz- 
nie już wyrobione pojęcie o sprawie i 
nie spodziewa się wiele nowego dowie- 
dzieć od oskarżonego, 

Następnie rozpoczął swoje „ostatnie 
słowo" Ronikier, 

Krytykując sposób prowadzenia 
śledztwa Ronikier twierdzi, iż nie mógłby 
człowiek inteligentny popełnić mordu, 
według planu nakreślonego przez pro= 
kuratora, 

Powiedział prokurator, iż jeśli oba 
lone jest moje alibi w środę, to analo= 
gicznie—w czwartek i piątek. 

Ja zaś powiadam odwioinie: usta- 
jone jest moje alibi w Środę, przeto 1 co 
do czwarliku i piątku oskarżenie jest w 
błędzie, 


Tyle tylko o faktach i dowodach, 

A teraz powiem wam, sędziowie, 
jeszcze słów kilka z głębi mej duszy.. 

Nie mogłem, sędziowie, mordować 
dła pieniędzy, nie dopatrzycie się we 
mnie ani jednego rysu, choćby najdrob= 
niejszego, któryby to przepuszczenie 
usprawiedliwiał. 

O, wiem dobrze, żem lekkomyślny, 
wiem nawe!, iż być może, niezupełnie 
moralny jestem. 

Z tem zgodzić się muszę, ten zarzut 
czynić mi wolno, 


Lecz zwierzęcości we mnie niema— 
to śmiało twierdze.. 

W nabożnym, chrześcjańskim domu 
się wychowałem. 

Matka moja—to chrześcjanka szcze- 
ra | głęboko wierząca: 

| matka ta wpajała we mìle od lat 
dziecięcych surowe zasady moralne; 
szczerze wam mówię, sędziowie: , ja wie- 
rzę w Boga, wierzę w to, iż dusza ludz- 
ka na podobieństwo Wszeclimogącego 
SiWOrTZONawm 

Diatego zabić nie: mogłem... 

A przytem toć io bylo chłopię 
młode, a ja zbyt kocham i cenię mło= 
dość—abym się na dziecię tarpnąt... 


Nie przeczę, że potrafiłbym zabić w 
nałesieniu, wśród sprzeczki, nie drgnęła- 
by ręka moja w pojedynku, lecz roze 
myślnie mordować, plan z góry powzię- 
ty wykonać—przenigdy] 

Szukajcie, szuka,cie | nie znajdziecie 
we mnie cienia Owego potwora, który 
wówczas, gdy jego Szczerze kochająca i 
gorąco umiiowaaa żona daję życię je d- 


nemu stworzeniu ladzkiemu, 
stworzenie ludzkie morduje, 

I jeszcze jedno: cześć rodowa by 
mnie powstrzymała, 

Miotano tu na mnie kalumnie, bryr- 
gano błotem; ciężkim i tragicznym zaiste 
jest Jos podsądnego, 

Każdy człowiek żonaty stoi na stra- 
ży czci żony i dzieci, a tą czcią ryzyko» 
wać nie wolno, 


Nie mówię wam sędziowie, O su- 
mieniu, lecz wierzcie mi; ciężarami by- 
łyby dla mnie wyrzuty sumienia niż ka- 
torga, bo przecie przy mej wadzie serca, 
nie długobym się męczył w  więzie- 
niu... 

Sędziowie, wierzę, iż znacie du. 
szę ludzką, więc zrozumcie, żem  nie- 
Winny. 

Nie bierzcie tego, co wam powiem, 
za czczy frazes: 

Wywołane tataj cień Stasia.. Nie 
wspominatbym o tem' lecz cień ten Wya 
wołał adwokat, który przez cały czas 
procesu zachowywał się tak, jak 
by znajdował się w budzie 
NE jawa” 

Adw. prz. Korwin-Plotrowski - 
wa się z miejsca i zwracając się do sądu 
woła: 

— Proszę obronić mnie od napaś= 
c tego indywiduum (subjekta). 

Adw, przys, Bobryszczew-Puszkin: 

— Kto tu śmie przerywać oskarżo- 
nemu w ostatniem jego słowie?! 


on inne 


Adw. przys  Korwin-Piotrowski © 
(zwrócony do p, Puszkina) krzyczy: 

=- Milczeć! 

Hałas ogólny. 


Przewodniczący dzwoni | głosem 
podniesionym woła: 

— Uspokójcie się, panowie, bo 0+ 
bu was każę wyprowadzić z sali sądo- 
wek» 


Po tym incydencie oskarżony do 
daje tylko słów kilka, prosząc o tnie: 
winaolenie, 

Rozprawy sądowe ukończone, 

Izba udaje się na naradę w celu 
zredagowania pytań, 


Po dłuższej przerwie prezes odczy” 
tuje projekt pięciu pytań. 

Pierwsze dotyczy hr. Ronikier 
Czy win en jest, że w celach zysku za- 
mordował Stanisława Chrzanowskiego, 
wciągnąwszy go podstępnie w zasadzkę? 


Pytanie arugie ma za przedmiot 


Zawadzkiego, Czy winien jest, że wie- 
dząc © zamierzonej zbrodni, udzielił 
pokoju dla spełnienia jej? 

Dwa następne mówią © karze, ja* 
kiej ewentualnie uledz mają w razie 
uznania winy jednego lub drugiego- 

Piate nareszcie dotyczy akcji cywil- 
nej, zameldowanej przez rodziców zabi- 
tego. 

e Prokurator i powód cywilny prze» 
ciwko redakce! tej nie oponują, 0- 
brońca Ronikiera prosi o postawienie 
pytania dodatkowego 0 tem, czy Za- 
wadzki nie winien jest ukrywania zbrodni. 

Przeciwko żądaniu temu oponuje 
obrona Zawadzkiego i izba sądowa ŻĄ- 
danie to, jako bezzasadne, odrzuca, 


Przed udaniem się na naradę izba 
sądowa ogłasza decyzję, której mocą 
postanawia: zawiądomić ogólne zebranie 
sądu okręgowego, spełniające funkcje 
rady obrończej, © zachowaniu się adw 
przys, Korwiua-Piotrowskiego. 

+ 


Wczorajsza posiedzenie. 


Wyrok w sprawie Ronikiera i Zas. 


wadzkiego miał być wydany wczoraj o 
godz. 1 po południu. 

już o godz. 11 zrana nieprzebrane 
tłumy zapełniły plac przed lzbą sądową. 
Wzmocniono posterunki policyjie na 
ulicy i w samej lzbie. 


Sala II departamentu koło godz, 12 
była już tak szczelnie zapełniona, iż za- 
brakło miejsca nawet dla sądowników i 
adwokatów, 

Ławę obrońców zajmują: p, adw, 
przys. Zaczyński w zastępstwie obroń: 
ców Ronikiera, oraz p, adw, przys, 
Mieczysław Etunger, obrońca Zawadz- 
kiego. 


żeniu czeka do godz. 2 m. 16. Wreszcia 
wychodzą sędziowie 1 przewodniczący, 
p. Czenyka,ew, oznajmia: 

izba sądowa, wznając, iż śledztwo 
sądowe wiano być wznowione, posta* 
nawia: wezwać na jatrzejsze posiedzenie 
kaligrafa Orłowa w celu Kga ek- 


spertyzy kaligraiiczaci 


gdy- 
jarmarcze 


Publiczność w niezwykłem naprę= 


LIA ċ Slani PORE I AGS w. lol BRE BET. 


POWAPTOCE TE pr JA 


c= 
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go Stasia Chrzanowskiego, Oraz pozwo- 
lié obronie wezwać na pojutrze eksperta 


Wobec tego, iż po dokonaniu ek- 
spertyzy strony znów mają prawo prze- 
mawiać, wyroku należy się spodziewać 
mie wczęśniej, niż we środę, 


Wycieczka do Szwecji I Norwegi. 


Do wycieczki urządzanej w sierpniu b. 
r. przez sekcję wycieczkową krak. O- 
gniska naucz. może być przyjętych już 
tylko 8 osób, poczem lisia zgłoszeń zo- 
stanie nieodwołalnie zamknięta, 


Pierwszeństwo w przyjęcłu mają ci, 
którzy wcześniej nadeślą zadatek w 
wysokości 20 kor. (8 rb). Pieniądze 
można wysłać także telegraficznie, Kosz- 
ty wszystkie trzytygodniowej wycieczki 
wynoszą 486 kor. od osoby. 

Więcej miejsc wolnych jest jeszcze 
w wycieczce do Szwajcarji i w piel- 
grzymce po Polsce, Obie odbędą się 
w lipcu; pierwsza kosztem 288 kor. dru- 
ga 180 od osoby, 


Zgłoszenia przyjmuje i Informacji u- 
dziela p. jan Szkodziński w Krakowie, 
pl. Matejki 11. Ten sam adres na tele- 
gram. Zgłoszenia bez zadatku nie będą 
uwzględnione. 


Zjazd prawników i ekonomistów polskich. 


V zjazd prawników i ekonomistów 
polskich, który jak wiadomo, odbywać 
będzie swe obrady w dniach: 26, 27i 28 
maja b. r. we Lwowie, zapowiada się 
świetnie, Pomijając znakomite referaty 
prawnicze i ekonomiczne ogłoszone, 
które z początku maja otrzymają człon= 


kowie zjazdu — także i dyskusja będzie 


niezwykie interesującą. 

Między Ticznem! zgłoszeniami udzia- 
łu w zieździe napotykamy nazwiska: 
mec. Basza | rejenta Bzowskiego z Kae 
sza (Król. Pol.), prezydenta 
wyższego Czerwińskiego (Lwów), znae 
nych ekonomistów dr. Caro (Kraków), 
Chwałewika (Warszawa), mec. Ginsberga 
z Zawiercia (Król. Pol), ekonomisty dr. 
Grotowskiego (Warszawa), mec, Jac= 
kowskiego (Warszawa), prezesa Izby 
adw. dr, Koya (Kraków), mec, Kuratowa 
(Warszawa), mec. Mogilnickiego (War- 
szawa), rejenta Młynarskiego (Kalisz Król. 
Pol.), mec, Olszamowskiego (Petersburg) 
dr. Peretjatkowicza (Heidelberg) mec. 
Rappaporta (Warszawa), dr. Tchorznic- 
kiego (Lwów), dyr. Zagłonicznego (Brześć 
r dyr, Zukowskiego (Petersburg) 
itd. 


Wkładkę członka zjazdu (10 rb.==25 
kor. = 20 mk.) przesyłać należy (z pos 
daniem dokładnego adresu) ua rachunek 
bieżący zjazdu (nr. 4933 do Banku hi 
potecznego Lwów. Wszelkich wyjaśnień 
udziela dr. Jan Jordan, Lwów uniwer= 
sytet. 


TELEGRAMY. 


Tel, Ag. Pet. 


Kara wwasowa. 
Petersburg, 12 maja,—CGiazeta,,Riecz'* 
skazana została na 350 rb, za art, wstęp- 
ny zd. 9 b. ni. 
Sniegi. 
Nikołajew; 12 mają. — W okręgu 
Dołgincewo-Dolinskaja, kołei południo= 


wych, spadł śnieg na jedną czwartą 
arszyna przy mrozie 4 stopniowym. 
W okolicy przymrozki aniczyły zasłew 


kukurydzy. 

Lotnictwo wojskowe. 

Sewastopol 12 maja. Lotnik porucz= 
nik Malinnikow dokenał na Farmanie 
jotu  Sewastepoi—Eupatorjia—Symiere= 
pol— Sewastopol. 

Walka w Mongolji, 

Kuidża, 12 maja Wojsko generała 
janszuiina rozbiło mongołów w pobliżu 
Tsincho. 


Przeciw patrjotom mona 
cznym. | 
,  Mauladen, 12 meria, — Skutkiem pole- 
„genia z Pekinu wzbroniona została dzia- 


r. 


NOWY KURIER ŁÓDZKI — 13 maja 1912 r. 


żurji i przywódcy poddani zostali tajne- 
nuż dozorówi. 
Bunt wojska. 

Giryn, 12 maja. — Dwie roty z za- 
togi miasta Panszisian zbuntowały się, 
zabrały bioń | zozpoczęły łupiestwo 
w okolicy, W celu poskromienia ich 
wysłano bataljon wojska regularnego. 

Pożar na Bałkanach. 

Saloniki, 12 maja. Wybitny depn- 
towany albański, kandydat opozycji, 
Hassanbej, zbiegł w góry. 

ofja, 12 maja, Liczny wiec, zwo- 
łany skutkiem stanu rzeczy w Macedo- 
nii, postanowił domagać się, żeby rząd 
energicznie wystąpił odnośnie szybszego 
wprowadzenia  autonomji zgodnie z 
traktatem berlińskim, 


Walka z hiszpanami. 

Melilla, 12 maja, — Liczne oddziały 
mauryiańskie, przeszedłszy rzekę Kert, 
napadły na hiszpanów, zostały jednak 
odbite przyczem hiszpanie zajęli ich po- 
zycje, 

Rada miejska w opałach. 

Madryt, 12 majaa—Sześciuset miesz- 
kaficów Aldeanuevy wtargnęło do ratu= 
Sza, gdzie municypalność radziła nad 
rozłożeniem podatków, znieważyli czyn- 
nie członków rady i spalili archiwum, 
Na miejsce wysłano żandarmów: 

Katastrofy lotnicze. 

Strasburg, 12 naja, Do lotu Stras- 
burg—Metz z 14 zapisanych oficerów- 
lotników stanęło T. Stający poza kon- 
kursem Gierd, który wzieciał o godz. 
Sm. 9 przybył pierwszy do Metzu o 
godz. 6 m, 34. Większość pozostałych 
lotników robiła krótkie lądowania, przy- 
częm jeden samolot został połamany a 
lotnik uległ wstrząśnięciu mózgu. 

Kassel, 12 maja.—Lotnik Szmigulski 
z Berlina spadł z samoiolu z wysokości 
100 metrów i po kilku minutach wyzio* 
nął ducha, 


Wybory do parlamentu. 

Tokio, 12 maia. — Odbywają się 
wybory do parlamentu. Na 381 miejsc 
wybrano 670 kandydatów, z tych 299 z 
partji sejuka;, 111 nacjonalistów, 48 cen- 
trowców i 221 niezależnych. Rząd wy- 
stąpił przeciw licznym wypadkom prze- 
kupywania wyborców. 


Wojna 
Rzym, 12 maja, Admirał Viale do- 
nosi o zatknięciu flagi włoskiej na wys- 
pach Karpathos i Kassos, na których 
wzięto do nieweli załogi i władze cy- 
wiine tureckie. Do niewoli dostały się 
również władze i załogi wysp Episcopi 
i Nisiros. Wszyscy wzięci do niewoli 
wysłani będą do Włoch. 
Konstantynopol, 12 maja, Urzędow- 
nie ogłoszono, że wydobyto dwie trze- 
cie min w Dardanelach. 


Talesramy własne 


„Now. nurjera Łódzkiego 


Monarchiści w Portugalji. 
Lizbona, 12 maja. Odbyło się spot- 
kanie i dłuzsze narady pomiędzy pre- 
tendentem do tronu portugalskiego, a 
stryjem ex-króła Manueła, ks. Miguelem 
Braganzą z jednej, a pretendentem do 
tonu hiszpańskiego, ks. Chałmem Bour- 
bon, jednym z synów don Carlosa, 
Ten ostatni odbył poprzednio kon- 
ferencję z pewnym odłamem monar- 
chistów portugalskich. Pomimo, że na- 
rady i wynik tychźe trzymane są w fa- 


jemmnicy, źródła poinformowane dono- - 


szą, że monarchiści portugalscy zamie- 
rzają w najbliższym czasie urządzić no 
wy marsz na Poriugalję. Generał roja- 
listyczny, Conceiro, stanąć ma na czele 
ruchu. 


Demonstracja socjalistów. 
Frankfurt n.|M. 12 maja—Z pówo- 
du świeżych zajść w sejmie pruskim, 
socjaliści tutejsi urządziłi demonstracyjny 
pochód ulicami miasta. Pochód miał 
charakter przeciwrządowy, Przyszło do 
poważnych starć z policją, skutkiem 
czego są liczni ranni © aresztowani, 
W Macedo nji. 
Wiedeń, 12 (5)—Z Konstantynopola 
donossa, że stan rzeczy w Macedonii 
przedstawia się bardzo poważnie. Wrzenie 


sodgód MibakczESÓW MSP... RGG "O; 


Ne 109. 


recki wysyła do miejscowości, objętych 
powstaniem, 20 tysięcy wojska. 
Strajk. 
Londyn, 12 maja. Wybuchnął strajk 
robotników portowych. Strajkuje 80 tys, 


Ze sportu. 


W czwartek, dnia 16 maja odbędzie 
się uroczyste otwarcie własnego boiska 
łódzkiego klubu sportowego, przy ulicy 
Srebrzynskiej nr. 
igrzyskami z akademickim związkiem 
sportowym z Krakowa. l 


Igrzyska jakoteż match foofbaflowy 
zapowiadają się nader interesująco, gdyż 
współudział w zawodach przyrzekły 
miejscowe i prawie wszystkie polskie 
kluby sportowe Królestwa i Galicii, 

Zwłaszcza match footballowy z R- 
kademickim związkiem sportowym, któ- 
rego członkowie składają się wy!ącznie 
ze studentów uniwersytetu Jagiellońskie- 
go będzie atrakcją programu, 


Na aowem boisku urządzone zo- 
stały loże i wygodne miejsca siedzące. 
Bilety po cenach zniżonych nabywać 
można wcześniej w księgarni L. Fiszera, 
Piotrkowska 48. 


Odpowiedzi Redakcji. 


P. La Gersz... Nazwa „Titanic* 
pochodzi prawdopodobnie od prastarego 
rodu bogów greckich „Tytanów*. Wy- 
mawia się: „Titanik“. W sprawie otrzy* 
mywania „Kurjera* uczyniono stosowne 
zarządzenie, 

P. Romanowi K. Biuro adre- 
sowe mieszkańców m. Łodzi znajduje się 
przy ulicy Cegielnianej nr. 63. Prywatne 


adresy znajdzie pan w kalendarzu „Czas“ 
na 19123 rok. 
P.E. B.L. W kwestji „Dioradi= 


nu* należy adresować do dr. Kretza we 
Lwowie. 


P. Antoniemu.  Podntosła i 
szlachetna myśl tkwi w Pańskim wier- 
szu. Znać, że potrafi Pan wyczuć nie” 
dolę robotnika — sama torma wszakże 
wiersza jeszcze fest za słaba, by ią dru- 


W uzupełnieniu i wyjaśnieniu 


tej trwałości, 


3 Stosowanie kąpieli i okładów 


Reumatyzm, artritis, 


87-39; połączone z' 


Wyjaśnienie. 


„Now. Kurjera Łódzkiego“ p. t. „Ob 
się domu przy ul. Nowo-Targowej Ni 20, podaje się do wiadomości ogółu, 
że komisja budowlana po zbadaniu powierzchownych rysów 
na gipsowych ścianach orzekła, iż budowli żadne niebezpieczeństwo z tego 
powodu nie zagraża i dom cały przedstawia zupełną gwarancję 


Złamania, zwichnięcia, ischias. 


PISZCZANY ~“ 


na Węgrzech (Póstyćn), A 
najsilniejsze w Europie termy siarczano-mułowe, w wysokim stop- 
$ niu radioaktywne (temp, źródeł 67* C.) Znakomite wyniki lecznicze f 
w cierpieniach stawów i kości, w reumatyźmie, po złamaniach, zwich- 
nięciach, zapaleniach stawów, artritis, nerwobólach, zwłaszeza w ischias. 


Urządzenie tak co do mieszkań jak i kąpieli gd 


"do luksusowych. W'ykwintnie urządzony Grand Hotel Royal, winda 5 
* osobowa do wtączania wózków z chorymi, 

W r. b. otwartym został zbytkownie urządzony Hotel Termia § 
Palace (na 300 osób) połączony korytarzem z nowo-wystawionemi § 
łazienkami (400 kabin). Pokoje z łazienkami z wodą termalną, Insty- $ 
| tut terapeutyczny na miejscu. 


= S. 


HOTEL TERMIA PALACE,  _ 
Zakład cały rok otwarty.—Frekwancja 16000 osób. 


kować w „Kurjerze*. Wiersz pański 
nadaje się więcej do deklamacii na to= 
warzyskica zebraniach, 


Ofiary. 


Na rzecz Ligi przeciwgrnźliczej, e 
okazjii „Dnia kwiatka“, wpłynęły nastę” 
pujące oliary: 

Na ręce pań D-rowej Eljas b 
N. Kolęckiej: L. M. Kohn rb. 2, el 
Ginsberg rb. 25, S. Piotrowicz rb. 2, 
izr, Cynamon rb. 3, Handke rb, 15, 
adwok. Ad, Kohn, rv. 5, S. Rosenblum 
rb. 2, M. Łuba rb. 5, Dr. Rokicki rb, 3, 
A: Bialer i s-ka rb. 8, różni rb, 5 k 70, 


© 
©- 


E. Smidowicz. 


b. prof. Ces. szkoły muzycznej w Ro- 
stowie nad Donem) 

udziela lekoji wyższej gry fortepianowe? 

prywatnie i u siebie w domu — przy- 

gotowuje do konserwatorjów Warszaw 

skiego i w Cesarstwie. Mikołajewska 102 

m. 23 (róg Qukbernatorskiej)  osobiścię 
od 2- do do 5-e. 


Pensjonat „ATOJN 


Ruda Pabjanicka 


poleca duże pokoje słoneczne 
w wielkim lesie, 


Specjalny pawilon dia drie- 
ei, telefon, kąpiele, | 
U Z szacunkiem 


Zarząd „HYCJENY%, 


NA LATO 


poszukuję kondycji; atestat rządowego 
gimnazjum i kilkoletnia praktyka. Wite’ 
domość: Mikołajewska 102—23, H. Smi- 
dowicz, r2171—0—t 


wzmianki zamieszczonej w Dk 108 
awa katastrofy“, a tyczącej 


doskona- 
2598—1—1 


sy 


aż 8 


SOWE POŁĄCZEN a | 
KOLEJOWE: 
z Warszawy 15 go r, 
drin, z Erakowa f, E 
éo Więdnig 5, do © 
Poczty Si pół godz 
Wszeikieb informa- 
eji udziela Jożurz 
zakładowy Dr. ALEK 
SARDER TYTONMAN 
uimą—Kzaków Wol- 
ska 10, latem Pi- 
szezamy albo Zarząd 
sdrejewy. 


| "SątszaR eE 


MEn iytw". sf STOT NA TWW PY” aleja PTE e JE EG am BORG ” 
ł p = a + ; 


WOWY KURMA ŁODZKY — T3 mafa TITZ roku. 7 


Towarzystwo Akoya Rar Miejskich 


w Rosji 
Warszawa, Krakowskie Przedmieście 5a 
Łódź, Rzeźnia Miejska. 
poleca: 

1) Włosioń tapicerski. 2) Krew suszeną, 

3) Wączkę mięsną. 
4) Kupuje i sprzedaje skóry surowe, 
mokre i cuche, 1:82—20 


4 


JEDNO TYLKO PUDEŁKO 


PRAWDZIWYCH 


Pastylek VALDA 


(Pastilies Valda) 


Prawidłowo i w czasie właściwym 
użyte uchroni twe 


Natychmiast potrzebni sa wszędzie === 
== agenci - współprecownicy 


bez ponoszenia kosztów i ryzyka na stałą pensję i procenty 
Szczegółowe informacje wysyła się bezpłatnie. Irkuck, Kantor 
gazety „„Sybirskij torgowo-promysziennyj Wie- 


GARDŁO, OSKRZELE i PŁUCA. 


ULECZY KATAR, INFLUENZĘ, ZAZIĘBIEN 
ZAPALENIE OSKRZELI, DYCHA CE, 
ROZEDMĘ, i t, p. 


Ała przedewszystkiem żądań 


wo tekach pteozny: 
Z o g 7 a 


PRAWDZIWE PASTYLKI VALDA 
(PASTILLES VALDA) 


w PUDEŁKACH z BANDEROLĄ CZERWONĄ, 
1 nazwą 


INSTYTUT D+ S, KANTORA, 


Specjalisty chorób skórnych, wiosow, wenerycznych i moczopielowych 
ulica Krótka N 4, Teletonu J% 10—4l. 1720 0 


E Leczenie promieniami Roentgena, światłem Finsena i kwarcowom 
T (choroby skóry i wypadanie włosów, prądami wysokiego napięcia. 


- powietrze, Leczenie syphilisu „Enrlich-Fłata 606*. * 
Przyjmuje 0d 5 — Z 1 od 6—9 dla pań od 5 — 6; osobna poczekalnia. | 


TTE PEP TRE AESP 
IONE Sao, IRA A 5% 


į >, 1 "7 


i piw i ŚŚ 


tededctodctcdtctch we Ważne Ola Pail 


SPECJALNY 
FRYZJERSKI SALON dla PAN 


„EUGENJA” 


KARTOWSKA, 
Łódź, Konstantynowska 5 
Ta fonu M 28-01. : 


Poleca Szan Paniom w Eodzii okol icach 


NAJPIĘKNIEJSZE GZESANIE 


myole głowy z natychmiastowym wysu- 
szeniem (Maniour) czyszczenie paznogeł 
tarbowanie włosów | wszelkie roboty w 
zakres perukarstwa wchodząca jako to; 
loki turbanowe warkocze i postisch, za 
wsze w najnowszym stylu wykonywana 
pod moim kiecynkiem. Wysczam apina= 
nia najnowszych frycur w 5 lekcjach 
Abonament na miejsou | w domach 


421 


roku 


? FABRYKA | 
* Farb, Likierów i Produktów Chemicznych $ 


1.J.A. Kratsse | 


w WARSZAWIE, 
płosca pierwszorzędne] dobroci: 
| Farbkę do bielizny 
w prążkach, 


zb Farby olejne, 


Š Farby suche, 


Tylko do 14-go maja 


u Lakiery spirytusowe Ultramaryne 
Ą ' ¿3 

Ea Lakiery emalj. „Okolin“, Pokost, Terpentyne, przed wyjazdem na kurację przyj- day BRB ALE 3 A i od Konstantynówska 11. 

y, ENY transparentowe, kan i Krem do obuwia, muje 4 — 6 po pol, paaie od $—6 po not Syphilis, skórne, wenerycznd, 
Ad) sicury spirytusowe lazurę do obuwia, a i ESA ję La okeroky dro moazowyok 
s, a angielskie, > Wosk szewcki, k ŻA: GRikA Przyjmuje pod r tay rano 1 od 
$ Zaprawy terpentynowe, Cwieki drewniane ameryk. „LIeNnr | R w Y j i TR "MORA A 0 

p: Masy wożkiwe, do obuwia, : Przepowiada przeszłość, przy D r. R czad || | 


A Farbkę do b elizny | 
b. „Iadigo-Karmin*, 


‘Lak do listów i butelek itp, 


Klej, enrere, -„Sradetcat szłość, udziela rad, i t. d. Ceny 


od 50 kop. Od 1i-ej rano do 9 


Fabryka i Kantor: ul, Bonifraterska JR 9. p wiece, Zielona 44. ne, kosmetyka lekarska. Leczę- i 
4 Telefony: NaN 18-48, 86-75, 86-76. R pio optin EEAO aaa HAFTY y 
+4 ° a a - s . 6* w -żylni e. Q 
t Skład fabryczny: gl. Miodowa je i Jel, ja 35 3. jj Dr. Rabino W 167 Leczenie elektrycznością (eiektro- Kaliskie i Szwajcarskie Ñ 
a Ostrzeżenie: Prosimy pwraczć nwegt na naszą markę fa S A „, izem) i masażem wibracyjny m- FH y 
[> drebi =a brycsog „O K Oʻ, gdyż w handlu saajdują się | CHOROBY A GARDŁA, NOSA Dia pań osobna poczekalnia. po b, nizkich cenach W miess> M 
Erat Aos ę s2118-0—1 [5 i USZU, Godziny przyjęc: od 8—1 rano | od 4—3 kaniu prywatnem ul, Andrze- leg 
MAA e EEEREN SN PE MEE IA A E po A R s z: $., Zielona 3. wiecz, W nlodzicie I święta 9—2 pop ja 44 m, 2. 1914—10—1 K 


stmikś* Pocztamskaja 8 14. 


Piotrkowska 


Tygodnik Bitustrowany”, 


$ iacta” it 


Kosmetyka lekarska (piegi, pry- 

szcze, włosy etc), choroby skór- 

ne, weneryczne i moczopłciowe. 

Przyjmuje od 8—2 po poł. i od 

44 do 9 wiecz, damy od +4 
do 6 po pok, 


Dr. Feliks Skusiewicz 


Przyjmuje: od 9— 11 g. rano 

4 — 8 g. popoł. W niedziele 

świąta od 10 — 1 gœ rano. 
Telef, 23-66, 


Or. |. Silberstrom 


mieszka obecnie na Ławadz- 
kie; Nå 12. Choroby skóry 
włosów, i weneryczne. Radykal 
ne wsuwanie szpecących wło- 


SÓW, 
Przyjmuje, od 11 | pół, ed 24 pół 
po poł. od 5 | pół, do £ | pół  wiecz 
Dia pań od 41 pół, do 6 1 pół W ale- 


dzielę de 3 po poł, 


Dr. L. Prybulski 


powrócił, 
Choroby skórne, wiusuw, (KOS- 
a etyka lekarska)  wenerycziie, 
mo czopłciowe i niemocy picio- 
wej. Leczenie syphilisu Salvarsa- 
nem „Ehrlich-tlata 606* wśród- 
żylnie, 
Leczenie elektrycznością i ma- 
sażęm wibracyjnym, ulica. 


Średnia >, 
Sp.: Choroby skórne, wenerycz- 


» Prenumerować 


oraz Ogłaszać SIĘ w iyche TER 


f Główne przedstawicielstwo prawie wszystkich czasopism 
i warszawskich, jak; 


Swiat“, „Nowe tyeie”; 
E; Niepodlega”. „Tygodnik Mód I Powiedci”, 
5) Swiąteczna”, ¿Trubadur Polski“, „Goniec Porana 
er Porazny*, „Karjer Polski”, 
m AE | ? 2068—0—1 


r2153— 


wszystkie pisma, 


8i, telefon 1200. 


5 Żeś” Słowe”, 
„Przyja e ae „Bo 


NAZARET PORY c I AIC "= Dr. S. Sznitkind Dr.M.Papierny 5 
wiatłolęczniczy i Roentgenowski $ ui. Śrędaia ne. 2. e semi 8 


Przyjmuje do 11 rano I od 4 1 pół pep 
1 


de 6 po 
Ulloa Poludniowa 23 
Teletonu NA 16.86 2640 


[lx Lifmanowicz 


+ (świeżba, hemoroidy) elektrolity (radykalne usuwanie szpecących włosów) A v 

j mesaż =ikraosjny i pneumatyczny podług prot. Zabłudowskiego (niemoc $ Andrzeja 13. Cho apoy ie, 

H płciowa), kaustyka, usuwanie brodawek), Endo i cystoskopja (oświetlanie FH Choroby skórne, weneryczne roby dróg MOCZOWYCH 
j organów moczopiciowych»„ Elektryczne świetine kąpiele i gorące $ j moczopłciowe, (pęcherza i nerek) 


gystoskopia I zgłębaikowanie 


moczóowodów. 
Godz. przyjęć: od 8—10 i 4—7 


Lekarz-weterynarji 


Szymon Wolman 
Piotrkowska u5. Cel.29=00 
Od 8—10 rano — 2—4 p, 


SPECJALISTA 


Chorób skoravch, wanaryczaych 
i niemocy płciowej 


Dr. LEWKOWICZ 


Przy syphilisie stosowanie 
y syphilisie "stosowanie prep 


» 

Lsczenie elektrycznaścią | masa 
żem wbracyjnynk 
Zachednia Nè 33 

od 9—] 1 od 6—8 dia 

w niedzielę od 9 do 1. 


Dr, L. Klaczkin 


od b—46 
r. 1100 19 


Okazyjnie 


reg 


t 


FP"... iw ai Fe aog eee a 


NOWT KOKER ŁUDZRKI — T3 mafa 1712 roka. 


Karol Jkichalski 
Łódz, Piotrkowska 223, telefon 28-83 


i pół wiecz. odbędzie się w gmachu T-wa (Srednia 46/48) 


Na porządku dziennymi 


ne Zebranie”) 


8i wiecz. 


Szkoła koednkacyjna Xeleny Cholewiekiej 


Piotrkowska (45. 
prowadzona według najnowszych wymagań pedagogiki i hygje- 
ny, przysposabia chłopców i dziewczynki do szkół wszelkiego 
typu. Od lipca r. b. szkoła zostanie przeniesiona do obszerne- 
go słonecznego lokalu przy ul. Ewangielickiej Nr. 18, Pierwsze 
piętro, front. Egzaminy wstępne przedwakacyjne 23 maja i 8 
czerwca między 12-tą a 2-gą. Przy szkole otwierają się kom- 
plety wakacyjne dla dzieci, pozostających w Łodzi, Nauka 
spacery wycieczki. Przygotowanie do egzaminów wstępnych 
i poprawkowych. Informacje i zapisy w kancelarji szkoły mię- 
dzy 1l-stą a 2-gą. r2213—3—1 


farad sikoly fibągiznej 8-0 kasowe 


(Gimnazjum polskie) Nowos=Cegielniana 9. 


Prowadzonej przez Towarzystwo „Uczelnia*, zawiada- 
mia Rodziców i opiekunów, że egzaminy do klas pod- 
wstępnej, wstępnej 1 innych z wyjątkiem IV. i V. od- 
bywać się będą 20 t Ż4 Maja r. b. oraz od 17 do 20 
Czerwca r. b, Podania o przyjęcia z dowodami należy 
składać w kancelarji szkolnej codziennie w godzinach 
rannych pomiędzy 10 r. — 2 p. p. r2217— 1-1 


Syndyk tymezasowy 


massy upadłości Aleksandry Mroziewiczowej, 
Adwokat przysięgły H. Abramowicz, niniejszym zawiadamia 
wszystkich wierzycieli massy, powołując się na art. 515—516 
kod, Handl., że ostateczny termin zebrania wierzycieli wyzna» 
czony został przez Sędziego Komisarza na dzień 7|20 Maja 
t912 r. o godz. 12-ej w połud. w sali licytacyjnej Piotrkowsk, 


Sądu Okręgowego. 


Z poważaniem 
H. Abramowicz. 


DRUKARNIA 


ST. KSIĄŻKA 


Łódź, Zachodnia N: 37, 


DRUKARNIA ZAOPATRZONA 
ZOSTAŁA W NOWE WZORY PISM. 


PRZYJMUJE WSZELKIE ROBOTY 
W ZAKRES DRUKARSTWA WCHO- 
DZĄCE, PO CENACH UMIARKO. 
WANYCH. ROWNO PŁCZWYYWY OH „U 


Wydawca Antoni Książek 


Zarząd Łódzkiego Towarzystwa „Talmud-Tora' 


niniejszem podaje do wiadomości P.P. Członków, iż w sobotę dnia 18-go b. m. 0 godz. 8 


ogólne zebranie członków. 


Wniosek Zarządu w kwestji $ 6 Ustawy Tow, ($ 6. Podczas przebywania w za- 
kładach T-wa wychowańcy korzystają z nauki i jego opieki moralnej, a także 
bezpłatnie, O ile jednak okaże się to niezbędnem dla istnienia Towarzystwa, może być 
pobierana od wychowańców pewna nieznaczna opłata roczna, której wysokość oznacza Ogól- 


W razie nieprzybycia ustawą przepisanej liczby członków, Ż-ie og. ze 
womocne bez względu na ilość obecnych, odbędzie się w d. 25-ym tegoż miesiąca o godz. 


Posadzki 


terrakotowe. 


Płytki glazurowane. 


Li- 


cówki różnokolorowe. Cegła o 


gniotrwała wysokiej 
i 


dobroci, 


Glinka ogniotrwała Towarzystwa. 


materjalnej 


zebranie, pra- 


Ogłoszenia drobne. 


Meble wyprzedam z czterech 
A pokojów bardzo tanio ra- 
zem lub częściowo. Długa 31, 
m, 15. 


2546—3 


o sprzedania zaraz piwiarnia 

w dobrym punkcie wis-a -wis 
fabryki I. K, Poznańskiego, Ogro- 
dowa 20, z powodu zmiany in- 
teresu, Wiadomość na miejscu. 
2596—2 


zza PLA NONE M ZD OZZE AAAA PCA ZNA 
o sprzedania Ściana drewnia- 


na z szybami matowemi. 
Wiadomość: Piotrkowska 50 m. 6 
ll-piętro 25883—8 


o wynajęcia pokój z kuchnią 

i wygodami zaraz i od 1-go 

lipcal — 2 — 3 — 4 pokoje 
z kuchnią i wygodami, Andrzeja 
58. Wiadomość u stróża, 


2423—5 

o sprzedania piwiarnia zaraz 
lub od 1 lipca. Rzgowska 
NE 46, 2562—3 


apusta kwaszona na beczki 
do sprzedania. Łagiewnicka 
i, u Abrama Wigdera. 2572—3 


do dzieci, 
Przejazd 14, m. 16 
pes uo sprzędaąania Ul. Zä- 
M wadzka JNe 49, 2592—3 
Otzebny,robotnik, Obznaj miony 
gruntownie z maszyną drese- 
tą, warunki dobre, wiadomość 
w Redakcji. 2556—3 
olrzebna zdolna  Krawcowa 
do domu prywatnego. Piotr- 
kowska 121 Borochowska. 


"yotrzebny czt ik stolarski i 
P podręczny. Rybna Ni 13, 
Gościnny dwór. 2597—] 


oszukuję jakiegokolwiek, za- 
jęcia (Szwajcara, woźnego, ek- 
spedjenta lub t. p.) Marysińska 
14, Feliks Krakowiński. 25738 —3 
oxój frontowy, duży, 
widiy z meblami i utrzyma- 
niem lub bez do wynajęcia za» 
raz, Piotrkowska 208, 
m, 6 El piętro, 2380—0—1 
apier gazetowy na pudy i 
P funty do sprzedania, Wia- 
domość w kantorze „„iCurjera* 
Zachodnia 37 
"KIED Z piWidlfijią JO >plźóJA= 
I nia, Zakątna Mé 25. 2582—5 
kradziono paszport, wydany 
z gminy Sympolno, pow. koł- 
skiego, gub. kaliskiej, na imię 
Feliksa Zalewskiego. 2584—3 
W sobotę 11 maja zaginął 
chłopiec Stefan Wymysłow- 
ski lat 10, ubranko czarne, z ko- 
szykiem i garnczkami. Ktoby 


wiedział o takowym proszony 
jest ò odprowadzenie lub zawia- 
domienie rodziców, Spacerowa 
Bałuty. 


2585—1 


chednia 31, 


Akcyjnego Zakładów Ceranmu:icznych Dziewulski i Lange w Opocznie, 


Lisner . 


szego ogłoszenia. 


4” 
4 00 bluzek jedwabiem 
00 wyszywanych. Piotr- 
kowska X 9. Feiman, 2570—2 
rgyukład fryzjerski du sprzeda- 
nia zaraz. Brzezińska Ni 42, 
dob unkt dla felczera, 2590-3 
r powodu wyjazdu sprzedaje 
jA się: urządzenie pokoju Sto- 
łowego i sypialnego, umywalka, 
gazomierz i różne rzeczy gospo- 
darskie, Cegielniana 7 m. 6. 
2591—3—1 
r; powodu wyjazdu do sprze” 
dania piac z cegłą, drzewem 
i planem przy Drewnowskiej i 
Pryncypalnej N* 1, Wiadomość: 
Pryncypałna 2, m. 2. 2566—38 
‘agmg ś$Wiadeciwo . Wydane 
4 przez policmajstra m. Łodzi 
na imię Marjanny Grodzkiej. 
2595—1 
aginął paszport wydany z gmi- 
Ź ny Grodków, pow. łęczyń- 
skiego, gub. kaliskiej na imię Józe- 
ia Krysiaka, 2594—1 


Jaginat paszport, wydany z gm, 
Owczary, pow. opoczyń skie- 
go, gub. piotrkowskiej, na imię 
Marianny Stefanii Wujek. 2586-3 
agiugi paszport, wydany Zz Ima” 
Ł gistratu m. Łodzi, na imię 
Qigi Kwiatkowskiej. 2559—3 
aginął paszport, wydany z Ma- 
Ł gisiratu m. Pabianice, na imię 
Teodora jana Link, 2563—3 
',aginąd paszpori, wydany z O3a= 
L dy: Konstantynów , pow. łódz- 
kiege, na imię Michała Wawrzyń- 
czaka, . 2566—3 
agiliąt paszport, Wydańy Z Ma” 
rA gistratu Bonków, pow. ło- 
wickiego, gub. Warszawskiej, na 
imię hazimierza Aniola. 
2564>—3 
r,azglnąłt paszpori, wydany 4 gmi- 
Ł ny Opoczno, gub. radomskiej, 
na imię Marjanny Slusarskiej, 


DYREKCJA 


Piotrkowskiego Towarzystwa Kredytowego Miejskiego 


Stosownie do art. 22 Ustawy Towarzystwa po 
daje do powszechnej wiadomości, że wymienione ni- 
żej osoby zgłosiły się do Dyrekcji z żądaniem przy- 
znania im pożyczek na ich nieruchomości: 
położonych w Bałutach-Nowych: 
Nr. 11*,]16% Dawid i Machła małż, Fuks, 
oraz leek-Majer i Chaja-Ry- 
fka małź. Rozenberg . . rb. 
$ Nr. 489|16578 Uryn i Rachel małż. Szpi- 
giel, oraz Ejzel I Chana mał- 
żonkowie Lewkowicz. . . 
| Nr. 466/165 Adolf Wegner . . . . 
Nr. 4664]16558 Adolf Wegner . . . . 
| Nr. 132]16377 Moszek i Cypra małż. Winer rb. 26000 


położonych w Lasku: 
Nr. 201|185 Chemie-Dawid 2-ch imion 


położonych w Pabjanicach: 
Nr. 646|387B Abram Halberg. . . . 
położonych w Radogoszczu: 


Nr. 351]1033'! Izrael i Estera-Mariem małż. í 
Litmanowicz, oraz leek To- 

porek i Josëk Toporek 
Wszelkie zarzuty przeciwko żądanym pożyczkom 


winny być złożone Dyrekcji przez osoby zalntereso- 
wane w przeciągu dni 14-tu od daty podania niniej- 


18000 


rb. 18000 
rb. 6500 
rb. 20000 


Kea. «w. TB," 15000 


rb. 5000 


rb. 6000 


aginął paszport, wydany z ma» 
gistratu m. Kalisza, na imię 
Stanisława Pieszczyńskiego. 


2568—8 

';aginęła Katia od paszporiu 
L wydana z fabryki Dawida 
Prusaka na imię Maszy Fendeles 
2593—1—1 

aginęłta karma od paszportu, 
wydana z fabryki Wiedere 
mana, na imię Stanisława Tom= 
czaka, 2587-1 
f garia karta od paszporiu, 
wydana z fabryki Prula, na > 
imię Bronisławy Tomaszewskiej, | 


2589—1 


a liął młody biały pinczerex, 
L wabi się Perełka, ostrzyżony 
do głowy. Łaskawy znalazcą ras | 
czy za nagrodą odprowadzić, do 
Sza Zilberszatza, kry 9, 

2573—2 


ania © 


Najnowszy 


„Salo - Pichilin” 


wynalazek aptekarza 
B. Konheima w Petersburgu, 
działa szybko i radykalnie przez lek, 
jest uważany za środek racjonalny 


l 

| 

f 

Drisla równie? «kuteczałe w || | 
| 

| 

ih 


przypadkach ostrych jako też i 
chronicznych i w przeciągu krót= 
kiego czasu usuwa  najuporczyw- 
sze wydzieliny 


Sposób użycia do każe 
dego pudełka. Prawdziwy tyiko 
w puszkach metajowych po rb. 1— 
rb I kop 80 


Do nabycia w aptece 
R, PREISMANA, w Warszawie, 
Freta N3 16 telefon 40-63. 
Wysyłam za zaliczeniem Przesył- 
ka pedług taryfy pocztowej 
U r613—0—1 


